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B ttf°kosz robotników w fiiale-bielsku. — 

AAłj, ugodowa na drodze cmentarnej. — Z 
1 państwo. — Okólnik ministra sprawiedli- 
C1 do ; piokuratoryj w sprawie konfiskat. — 

amach chabrusowski na Bukowinę.)

, żadne pisane prawo nL może uświęcać 
okoszu. Jeżeli w dawnych czasach kon

stytucje uprawniały rokosz przeciw wiaroło
mnemu monarsze, to była co sprawa jakby 
kontraktu cywilnego, gdzie jedna strona kon- 
trautu nie dopełnia, i następują skutki, na 
ten wypadek ułożone Ale fakt dokonany, 
historia bardzo często usprawiedliwia roko
sze sprawcy celu dopinają, następcy ich 0- 
woct spożywają w pokoju, a nawec owoce te 
byi v|* pod opiekę prawa i spułeczeństwa 
T me. choć sprawców ukarano i ukarać mu- 

sianc pojedyncze podobne wypadki nie szko
dzą państwu i jego społeczeństwu, Lyle się 
często nie postarzały, podstaw ich nie zwi
chnęły, spójności nią zwolniły. Owszem, jak 
burzą często bywają pożyteczne; prawo bo- 
wiein pisane nigdy nie noże przewidzieć ca
łej przyszłości, a tradycją bywa upartą.

Coś podobnego stało się i z wypadkami 
bialsko-bielski&mi. Były1 one prawu przeci
wne, ukarane być m usiały a jednak no cfę- 
s<i już doprowadziły do zbawiennych skat-

. jak widzimy z korespondencji Nowej 
l  rcbsy z j3iały d. 14. hm. Pominąwszy, iż 
, ^^Pondent sumienny stwierdza, że cała 

! 1 była sucjalistyczuo-komunistyczną, a 
nie pi zez polskich agitatorów wywołaną; źe 
Stowarzyszenie „Harmonia" przez ,,obeych“ 
założone i urządzone, było z prawem nie
zgodne, że agitatorowie byli obcy — znaj- 
dijemy następujące wyznania, oczywiście
Ki^mca-centrali, ty:

„Niestety, materjału palnego było tam 
aż nadto, aby zażegnięty płomień szkaradną 
wybuchnął łuną Jedynie gruntownem usu
nięciem s ł u s z n y c h  skarg robotników mo
żna podobnym wybuchom na przyszłość za 
pobiedz i doprowadzić do lepszej między ro
botnikami i pryncypałami komitywy Dwie 
mianowicie rzeczy uznano za konieczne: 

i więcej ludzkie obchodzenie 
kładów°k°tnikien|l Jest wprawdzie dość za- 
wcale ąJu których płace są dobre, a nawet 

J ei i prynoypał widzi i szanuje |

^ronika Lwowska,
(O trzech święty^ . 

unądzaue przez nich „1 ° gozmaitem znaczeniu 
manewr narodowy cyrku ^j",<lziauki. Wielki 
ność Opieki Narodowej. — Chao*'=s° 1 l0kkomyśl- 
^ Jfrakowie; Majer cuntra j)iSej>.rzedakademiczny 
p Bapackit w roli „Skąpc<..«‘ ~ Teatr. — 
lwowskiej szuk pięknych ) ' 2 wystawy

(P. Q.) Wiadomo, że trzej • 
bies.;, Serwacy, Bonifacy i Pankracy' i T ‘  
ryci. Święta przypadają na dnie 13 14 'pffij- 
maja, obdarzają zwykle swoją czeladź'ziê '  
bką, niemiłą niespodzianka w postaci chło’  
duego wiatru, mrozu, a często zawieru.-hi" 
Można zrozumieć nawet dobre intencie trzech 
patronów, kto; tym sposobem pragną dać 
naukę, jak wszystko na tyra świecie niepe- 
^nc i mastałe, i z?- ',zem przestrogę kw ia-
1 J-^nierU l°m’ ■ się nie spmszyli z roz- 

w LCrC- 1 klelłchÓT'- Ale tęgo' C i ,  
jakkolwiek me zapomnieli święci o niespo
dziance, sprawili ją jednak w zupełnie inny 
sposub który nie pozwolił nam jeśźcze wy- 
ciacnąć z niej należytej nauki.' fc e  śnieg 
wicłier l zawieruchę, ale nieznośne, -ilawir . . 
gorąco, i codzienne, podzwrotnikowa ulewy 
sprowadzili na nas b j  -więci, i L „ ów 0{  
brali sobie za szczefeoLy przedmiot pie, Z0- 
, .witości bo kiedy niedaleko za I,wowem 
drobny deszczyk padał, w;> Lwowir Voda g0- 
i uodarowałi .najlepsze, i 
Chodniki, kanały, a no mając mt więce, 
żytc rznego du roboty, zaczęł- dopuszcza; się 
nadużyć, j zaczęła porządkować p j 
towaiy w sklepach nizko połozonvch, . , . 
telki w piwnicach.

do„e ta wódą była alegorją; może to 
uaio trzej święci chcieli dać obraz ambicji 
ludzkiej, która jest tak zbawienną, dopoki 
coś pożytecznego ma do roboty, ale która 
nie umii nigdy pow.edzieć sobie: basta! i 
skm łzy wszy wszystko dobre, cc było do zro-

człowieka. \le do iego powinno się dopro
wadzić wszędzie. Prawaa, że trudno to na
kazać, i potrzeba ku temu pewnego zasobu 
dobrej woli i wykształcenia z jednej ' i dru
giej strony. Płace w niektóry eh zakładach są 
za małe w. porównaniu z cenami potrzeb do 
życia, co dostatecznie konstafuje faKt ze w 
niektórych fabrykach płace podwyższ on > i 
robota już się tam ua nowo poczęła Tego 
też głównie punntu dotyczyły Konferencje 
szefa Szlązka, p. Summera, z Towarzystwem 
przemysłowem. ' Komisja 15 członków, ao 
której mają jeszcze wejść reprezentanci pryn- 
Cypałów i robotników różnych rodzajów  ̂ fa
bryk, ma przedewszystkiem zbadać różnicę 
między płacami a cenami potrzeb do życia, 
aby potem poająć ^ależyte zmiany. Co się 
tyczy godzin roboty, odsyłają do mającej 
wyjść ustawy rękodzielniczej. Pilneir. jest pu- 
staranie się o tanie a zdrowe pomieszkania 
dla robotników, czem się już stowarzysze
nie przemysłowe odtąd gorliwiej zajmie. 
Podniesiono też sprawę sto warzy c :eń kon- 
sumcyjnych i Kształcenia robotników, potrze
bę lepszej policji eo do usób przybywają
cych, szynków, ich liczby i czasu otwarcia. 
Tylko nie przestawajcie panowie na słowach, 
i starajcie się o dobre szkoły dla dziatwy ro
botniczej ! “

Douamy: I nie germanizujcie panowie 1 
Bo dręczyć ciała głodem i bydlęcą robotą, 
a nadto duszę wypaczać wynaradawianiem, 
tego i dziki Indjauin znieść uie zdoła!

Szczegóły tej koiespondencji niemiecko- 
centralistycznej są aż nadto dobitnem stwier 
dzeniem okropnych, o pomstę do nieba wo
łających opisó w naszego korespondenta o po
łożeniu polskich robotników w Białe i Biel
sku. Bielsk mocniej ucierpiał jak Biała — 
snać rządy szlązko-niemieckie są gorsze od 
galicyjsko-polskich, i należałoby raczej Bielsk 
do Biały i Galicji wcielić, :a nie odwrotnie!

. . . .

Doniesienia wiedeńskiego korespondenta 
Czasu- (dajemy je poniżej) są jednolitą tre
ścią tego, co o posiedzeniu podkomitetu mo
żna pozbierać z rozmaitych pism centrali
stycznych; całkowitego sprawoz<jąnia ani je
dno nie podało. - "

Nowa Presse pisze : „Dyskusja dzienni
karska nad sprawą galicyjską nie ustaje. 
Odzywają się głosy, zapowiauające, że komi
sja konstytucyjna zaprzestanie pracy, jeżeli 
nie otrzyma pewności, że elaborat jej będzie 
najprzód tej Izbie przedłożony, która mu ją 
przekazała. Wtedy komisja nie sformułowa
łaby debnitywnie swych uchwał, "ale cały 
tfłojiot i odpowiedzialność oddąłaby rządowi. 
Z drugiej strony obawiają się, że w razie 
odrzucenia elaboratu przez sejm galic. rząd 
musiałby konsekwentnie sejm rozwiązać, aby 
otrzymać inny, przychylniejszy iigodzie ale 
za tem poszłoby i zwleczeni reformy wy- 
borczej.11

Oświadczenia Giskry i Herbsta na pier- 
wszem hciwem posiedzeniu komisji konstytu
cyjnej, głosy pism centralistycznych, faKt od
rzucenia referatu ugoaowego przez Demla a 
powierzenia go mimo owego oświadczenia 
J le-^stowi, (któremu go wprzódy umyślnie 
nu d no. aby me objawić z góry, że się dą
ży do zniweczenia ugody), itp. objawy aż 
nadto jasno wskazują, że centraliści tak sta
rzy jak młodzi dą/q do zniweczeni i ugody.

Prorok ich, Bismark, zbyt jasno wytyczył 
teutonizmowi zadanie: zgniecenie Poia,kcw i 
polskości; centraliści zbyt otwarcie żałują, 
ze dawniej nie zgermanizowano Galicji; za
mach poddania Szwajcarji pod fazy ezną prze
wagę głosów niemieckich i następnie pod o- 
pinkuńcze skrzydła Hohenzollernów, zbyt bo
leśnie został udaremniony —  aby meszuro- 
sy teutomzmji w ńustrji nie dołożyli wszel- 
kh n starań, byle żywioł polski w Austrji 
oył co najmniej w aotycbczasowem pognę
bieniu trzymany, a kiedyś i zupełnie zgnie
ciony, i aby pozostały po nim tylko slavische 
Ueberreste. W ostatecznem zaślepieniu me- 
szuresy doktrynerscy i niedoktrynerscy nara
żą nawet swój gabinet Auersperg-I iasser na 
upadek, zawiebrzą Ausirję, swe stronnictwo 
na zgon i wystawę powszechną na upadek 
narażą — byle pójść za wskazówkami Bis- 
marka. Ztąd owre napom m en.jakie centra- 
listom w półurzędowycb z Wiednia komun- 
katach i korespondencjach daje terąz numer 
po numerze , Pester .fyoyd

Wiedeński korespondent Czasu pis/t 
pod dniem 16. ba.:

„Wczorajsze wieczorne posiedzenie pod
komitetu Wydziału konstytucyjnego odbyło 
się w obecności ministrów pp. Lassera, 1 n- 
gra i p. Bretisa. PodKomitet zajmował się 
ogłoszonym w dziennikach nowym planem 
załatw c nia sprawy galicyjskiej. Podkomitet 
pragnął się przedewszystkiem dowiedzie, czy 
czy i jak ma dalej pracować bo podkomitet 
pracuje dla Izby, dzienniki zaś piszą, że ela- 
burat jego ma mieć inne przeznaczenie, na 
co podobno ohpowied/iano podkomitetowi, źe 
on pracuje dla Wydziału, a Wydział dla 
Izby. Rozbierano wszelkie moźebne ewentu
alności, z czem moźnaby przed sejnnm lwow
skim wystąpić, w jakiej formie zażądać js-go 
opinii. Dały się słyszeć zdania, źe na dro
dze ściśle ustawodawczej jest rzeczą niemo- 
źebną, aby sejm uchwalił elaborat jako u- 
stawę krajową; źe sejm mógłby tylko na 
mocy §. 19. statutu krajowego z własnej ini
cjatywy cofnąć rezolucję i na podstawie wia
domości dziennikarskich uchwalić elaborat, 
albo rząd mógłby sejmowi przedłożyć eiatm- 
rat i źaźądać od niego opinii. Ta droga takie 
nie znalazła poklasku w podkomitecie, albo
wiem zwrócono uwagę, -że, sejm —  jeżeli bę
dzie wezwany tylko eto wydania sądu o ela
boracie —  zapewne będzie więcej żądał, ani
żeli elaborat zawiera minister spraw Wv.wnę 
tmiycli, br. Lasser, złożył oświadczenie na 
interpelację p. Herbsta. Z oświadczenia jego 
wynika, że rząd jeszcze, nie powziął uchwały 
co do formy, w jakiej ma być wniesionym 
elaDorat w sejmie galicyjski] a, że zatem do
niesienia dzienników w tej mierze —  jakoby 
w tornjie przedłożeni; rządowego — były 
mylne; następnie można było z przemówie
nia p.' Lassera nabrać przekonania, źe rząd 
nie chce się jeszcze urzędowo przyznać ao 
najnowszego pianu załatwienia sprawy gali
cyjskiej, o jakim pisały dzienniki, że owszem 
chciałbym sobie warować zupełną swobodę 
w postępowaniu. Oświadczył nadto p- Las- 
ser, źe rząd trwa przy programie golicjj- 
skim, że pragnie ugodę galicyjską załatwić 
w jak najkrótszym czacie, źe rząd bynajmniej 
nie będzie tamował ani prac podkomiteru a- 
ni wydziału konstytucyjnego, będzie rad, jeże
li wydział konstytucyj ij przedłożj Izbie niz 
szej elaborat, skoro tylko czas na to wystar

czy, lo  sesja będzie krótka. Pclkomiiet wy
brał dr. Derma do kodyfikacji elanoiatu, a 
gdy tenże uie chciał się pd jąć tej pracy, 
wybrał p. Herbsta.

. Wreszcie podkomitet obradował nad 
kwotą ńnanaową na pensje emerytów w Ga- 
lLji Poseł Zyblikiewicz zauważył, źe to jest 
sprawa czysto rachunkowa, ' źe zatem p. mi
nister skarbu powirien zapoznać podkomitet 
z odpowiedniemi cyframi. Minister Pretis 
natychmiast odpowiedział, że pensje emery
talne dotychczasowe urzędników politycznych 
w Galicji wynoszą 367.600 złr. rocznie, Do
tychczasowych emerytów bierze skarb pań
stwa na siebie; co sie zaś tyczy przyszłych 
emerytów, minister skarbu proponuje Galicji 
10.000 złr. ha pierwszy rok, i każdego roku
0 lO.OuO w;ęcej, aż do wysokości 100.000 
zlr. Różnica między oba sumami 363.000 złr.
1 100.000 złr. wpada w oeży. Był to wnio
sek p nrnistra skarbu, więc dla jego zbaaa- 
nia podkomitet odroczył rozprawę.

W o Dec tego sprawozdania z wczorajsze
go posiedzenia podkomitetu, i oświadczenia 
ministra Lassera, źe rząd jeszcze nic nie po
stanowił, nie widzimy potrzeby zapuszczać się 
w rozbiór rozmaitych projektów, jakie napo
tykamy w dziennikacn tutejszych co do formy 
wniesienia elaboratu do sejmu lwowskiego."

Izba posłów popełniła nowy zamach na 
autonomię krajów, a mianowicie Galicji pod 
względem szkolnym. Według konstytucji gru
dniowej, przysługuje Radzie państwa tylko 
ustanawianie z a s a d  organizacji nauki w 
szkołach ludowych i średnich; według statu
tu o galic. Radzie szkolnej krajowej Rada 
państwa w tym względzie jest co do Galicji 
jeszcze więce" ograniczoną. Mimo to rząd 
wniósł w Radzie państwa a I z b a  p o s ł ó w  
d. 16. bm. przyjęła z poczynionemi przez 
komisję ale drobnemi zraiancmL projekt u- 
stawy o nauce religii w tych szkołach i o o- 
pędzamu jej kosztów.

W jeneralnej dyskusji odrzucono wnio
sek p. C z e r k a  w skie  g o (postawiony je
szcze przed odroczeniem Izby) przejścia do 
porządku dziennego nad tym projektem. W 
dyskusji szczegółowej wystąpi! p. G r o c h o l -  
sk i przeciw §. 3., stanowiącemu, że koszta 
nauki religii (opłacarie katechetów, mają 
ponosić same korporacje wyznań, do któ 
rych uczniowie należą, Kosie uac t.pj nauki 
w szkołach średnich państwo, czyli fundusze 
publiczne. P. Grocholski rzekł według spra
wozdań dziennikarskich.

„Głosuję przeciw tej ustawie, bo mojem 
zdaniem ustanawia ona co innego, a nie za
sady organizacji rauki w szkołach ludowych 
i średnich. A zatem należy ona przed sej
my, a nie przed reprezentację państwową. 
Ale nadto muszę uwagę pp zwrócić i na 
stylizację §. 3. Według stylizacji, jaką mu 
dała komisja, iż gmina nie może dać dnsz- 
starownikom za naukę religii żadnej remune- 
racji, jeśli szkoła niema więcej Jak trzy kla
sy, nie wolno gminie w szkole ludowej usta
nawiać osobnych nauczycieli religii" Nie 
wiem, czy taki był cel komisji, ale tak po
wiada litera ustawy, i musiałby urzędnik poli
tyczny w -.mieniu rządu zasystować uchwałę 
Rady gminnej, którąby dla duszstarownika 
remunerację wyznaczono. Ponieważ w Galicji 
faktycznie gminy na własny kosz! przy szko

łach, które teras: założyły, osobnych nauczy
cieli religii ustanowiły, chociaż ich do tego 
nie zmuszano, więc według tej usUwy  ̂ u- 
sianoby nauczyc-eif religii z tycb szkół odda
lić Mogę tylko' zapewnić, źe w. razie przy
jęcia tej ustawy; w kraju, który mam za 
szczyt reprezentować, zapanować musi zda
nie, iż chodzi o utrudiuemie młodzieży wy 
chowania religijnego ? nauri relif v Sądzę, 
źe 1 nie jesi 1 tć zamiarem Wysokiej1 Izby’ . 
Muszę przeto przeciw tej ustawie głosować."

Na to odparł minister wyznań i ośw:a 
ty p. S t r e m a y e r -  „Tak nie jest, Ło jak 
każdej osobie piywatnej worao nauczyciela 
religii obdarzyć prezentem albo remuneracją, 
iak może tc uczynić i gm_na, byle uie z fum 
duszów publicznych lub drogą konkurencji " 

A jakżeż może to uczynić g m i n a  jak 
ją ustawa gminna pojmuję? Niech nam wy' 
tłumaczy p. Stremayer!

Interpelacja p Rechbaueta i odpowie
dzią miuistra Stremayeru znanemi nam z 
telegramu, nie myślimy się zajmywać,

Minister sprawiedliwości- wydał do pro
kuratorów okólnik , nakazujący im , aby w 
razie, jeżeli konfiskują za przedmk artykułu 
pisma obcego podały redakcji powód kon
fiskaty, iżby inne gazery były w czau ostrze- 
źene. Nam się zdaje, źe należałoby zawsze 
wskazać, za który artykuł gazetę skonfisko
wano.’ J '

Źe doniesienie Patriota bukowińskiego 
o ktorem pialiśmy, nie było z palca wyssą 
ne, wskazuje wiadomość, źe d! 15. czernio- 
wiecka Rada miejska i Izba handlowa t e l e 
gra f em —  tak pilną jest sprawa —  we 
zwały rząd, aby odepchną! projekt pewnęj 
spółki względem ijczałtuwegu wydzierżawie
nia dóbr bukowińskiego gr or. fund iszn re
ligijnego. To samo zrobi bukowiński Wy
dział krajowy i inne korporacje. -1

urzegiąd polityczny.
Z iem ie polskie.

W soootę d. l l  bm. odbyło się w Po
znaniu walne zgromadzenie nowego ziem a wa; 
hr. Kónigsmark, prezes rejencji poznańskiej, 
jako komisarz rządowj zagaił takowe. Naj- 
wainiejozą RDrawą na pnr7adku dziennvm 
był wniosek przyłączenia ziemstwa poznań
skiego do ziemstwa berlińskiego. Wniosek 
ten upadł; przeciw niemu byli wszj scy nasi, 
lecz aby dąć dowod, jak w każdej okoliczno
ści starają się Niemcy głębiej wcielić Po- 
zuańskie w Niemczyznę i do jakiego stopnia 
są fałszj wi najniesprawiedliwie) zarzucają, 
nam przeobrażenie kwes„ji ekouomn znych w 
kwtstje polityczne —  przytaczamy dosłownie. 
Dziennik Poznański, którj tak o tem pisze:

„Pierwszy z,abrał głos p. dyrektor n. 
ziemstwa Willenbiicher i przemawiał za po
łączeniem z centralną landszafta przywodząc 
żt jeśli przyłączenie to nastąpi, rząd udzieli 
pożyczkę na ummrkowany procent do wyso 
kości miliona talarów, oraz żc przez połą
czenie rzeczone prawdopodubnic podniesie 
się kurs tutejszych listów zastawnych. Po 
nim zabrał głos p. Buchowski z Pomarzanek 
i wywodził gruntownie i zasadnie, że połą
czenie z landszaffą berlińską nie przedsca-

bienia, nie przestaje mimo to wzbierać, i 
zaczyna robić wszystko złe, co jest do zro
bienia. Mozę to był tjlko przykład energii i 
gorliwości dla_ naszej Rad; miejskiej ? (gdy 
kura nie chce nieść jaja, pokazują kurze jaio). 
Może Co innego? Zostawiam księdzu Golja- 
ńowi wytłumaczenie tego zjawiska, a sądzę, 
źe nie omieszka ztąd wyw.rózyć jakiego znaku 
przychylności niebieskiej dla jezuitów, którzy 
jak wiadomo, nie posiadają jeszcze Lwo
wie takiej sumy przychylności, na jaką za
sługują.

Ale dość o wodzie i pogodzie. Mam za
pisać smutny fakt, raz jeszcze dowodzący, 
jak weszła u nas w modę żebranina, i jak 
często poważne i wzniosłe cele włóczone są 
Po Bóg wic jakich zakamarkach.

Jest we Lwowie cyrk Sidolego, któż o 
J 1 e wie? pokazują tam codzien sztuki 

M ? r h\ , âwsze nowe i nieporównane, i nie 
to była blaga, bo słyszałem, że 

tvlkn t • mu nifedy publiczności, i to nie- 
y Q tej Co cebulą pachnie, ale i tej, co 

się skiapia „ei fumami:
Właścicielowi tego cyrku przyszła myśl, 

dać przedstawienie na korzyść Opieki Naro- 
dowej. Trudno wiedzieć, co go skłoniło do 
tej ofiarności; może wdzięczność, może cnę. 
zaskarbienia łask publiczności na pąęyszłosi 
może szczególna j,rzyjaźń dla nieszczęśliwego 
narodu polskiego? Powtarzam, trudno wie
dzieć, ale w każdym vazie nie można mieć 
za złe panu Sidolemu, że mając tyle do pa-r 
miętania o swoich koniach, pamięta! jeszcze 
o Op'eoe Narodowej. Przypuśćmy, że mu 
chodziło tylko o to, żeby mógł na afiszu 
swoim pomiędzy postaciami sylfid i lmosko- 
k' w. umieścić wielkiemi literami: Opieka 
Narodowa, to jeszcze i tego za złe nie można 
mieć panu Sidolemu, bo przecież on nie jest 
nietylko ani dygnitarzem, ani członkiem tego 
Towarzystwa, i uie ma obowiązku strzedz 
jego godności, ale nawet nie należy do na
rodu. którego szczególne warunki wymagają 
takiej instytucji.

Ale zdziwić to musi niejednego i zgor
szyć zarazem że Opieka narodowa lak mało 
oględną jest w przyjmowaniu ofiar, za które 
płacić musi kosztem swej firmy. Jeżeli pan 
Sidoli tak upodobał sobie Upiekę narodowa, 
i chciał koniecznie wesprzeć ją oriarą, to 
zapewne nie miała onr. prawa odrzucać tej 
ofi; :> i powinnaby była przyjąć od niego 
tyle, ileby dawał, 100, 1000, 10.000 gulde
nów, ale "nie powinna była pozwalać, aby jej 
firmę używano w cyrku za chorągiewkę do 
przywabienia publiczności.

f  Powiedzmyż teraz, że dochód /  przed
stawienia wydzielony na korzyść Opieki na- 
roaowej wynosił 12 guldenów i 30 centów 
Kompromitacja, jak widzisz czytelniku, zbyt 
tanio . opłacona.

* **

Burzliwy Lwów, słynny z kłótni dzien
nikarskich, zgromadzeń ludowych, pockodow 
z pochodniam i, iluminacyj oraz wybnania. 
szyb żydow skich i z tysiąca innych rozmai
tego rodzaju hałasów, jest dziś wobec Kra
kowa czem stojąca woda wobec rozwichrzo
nej fali.

Istotnie dzienniki nasze przestały się 
kłócić i tylko czasami jak przez drzemkę 
warkną ku sobie, pokazując zęby, ale jakby 
na to tylko, aby warknięcie dokończyć po-- 
ziewaniem. Zgromadzać lud nikomu na myśl 
nie pizychodzi, nasze klubj postępowe po
wzięły spóźnione a przecież szczęśliwe po
stanowienie —  nie skakać do winogrona wy
sokiej Polityki, bo jest jeszcze niedojrzałe- 
nasze nochodnie tryumfa1ne wyczerpali sie 
na przyjęcie rozmaitych połbęgów; nie mamy 
dziś ich nawet na przyjęcie całego bożka. 
Wybijanie szyb wyszło z mody.

Kiedy ui ca we Lwowie ma spokojną 
powieizchmę Pełczyńskiego stawu, w Krako
wie gromadzą się chmury dokoła Olimpu 
akademii, gwiżdżą wiatry, korespondenci

burzy — słychać tu i owdzie głuchy grzmot 
tajonego, niezadowolenia.

bo iużciż przyznaj, gromowładco Maje
rze, że te pierwsze wybory do akademji nie 
by ły ożyy ione takim duchem powagi i do
brej woli, jakiego oc. akademii wjmagaćby 
należało przynajmniej na początek. Nie 
chcę wspominać innych imion; wspomnę 
tylko Dietla. Każdy go szukał w pierwszym 
szeregu; nikt nie mógł przypuścić, aby kote- 
ryjne kw-asy uczonych krakowskich mogły 
im tak do szczętu Odebrać wszelki smak 
sprawiedliwości, żeby zapomnieli o zasługach 
i nauce krakowskiego prezydenta. To tez, 
przynajmniej u nas we Lwowie, zgorszenie 
było powszechne, kiedyśmy nie znaleźli imie
nia Dietla na czele akademii.

Powiecie, nieśmiertelni, że Dietl wystąjńł 
w wilię wyborów- z Towarzystwa naukowego, 
i źe statuta wam nie pozwalały wybierać do 
pierwszego grona k^goś z poza Towarzystwa. 
Pozwólcie, wielowiedui, że nie umiejąc po 
grecku, powiem flam po rusku: na selo lu- 
dej duryty. Te nieszczęśliwe statuta przecież 
wam me zabraniały nie przyjąć wystąpienia 
pana Dietla. ■

W piątek przedstawiano na naszej sce
nie „Skąpca", Była to dla Lwowa nowość 
co się zowie. Harpagonem był p. Rapacki.

Arcydzieło Moliera znalazło w p. Rapac
k a  tłdmacz,. iakim się bodaj czy- która z 
scen auropejskieb poszczycić może. W cha
rakteryzacji ..ego i w grz.i wszystko było tak 
misternie wykończone, iak się wszystko wią
zało w całość doskonałą, że wątpimy, czy 
najostrzejsza krytyka mogłaby tam znaleźć 
jedno słabe miejsce do swego pocisku. Scena 
rozpaczy i szału po okradzeniu była kulmi- 
.nijaryjnym punktem tej gry mistrzowskiej, 
i wywołała w widzach owo przyjemne podr - 
wierne artystyczne, które z aj ominą o złudze

niu. o oklaskach i śledzi tylko z wytężeniem 
dalszego foku gry.

Wszystkie inne role w tej sztuce obsa
dzone były nadzwyczaj trafnie i dlategc ca
łość przedstawienia wypadła jak najpomyśl
niej TjTko w grze p. Kwiecińskiego w osta
tnich aktach znać było, że nie mial dość 
czasu do nauczenia się swojej ręli.

W minionym tj godniu nastąpiło otwar
cie wystawy lwowskiej sztuk pięknych. Sala 
Domu narodnega do tej chwili nie jest je- 
szcze bardzo zaludnioną obrazami, warto już 
ją jednak zwiedzać dla obkczema obrbzkow i 
portretów Leopolskiego, Mireckiego. Grabow
skiego Bi ochockiego i..; i może jeszcze kogo
0 kim zapomniałem. Przy tej sposobności mu
simy podziwiać niedbałość czy pobła lanie (co 
Kto woli) komisji znawców, która takie nie
dorzeczności przyjmuje na wystawę, jak „ów 
ostatni człowiek" jakiegoś malai za, którego 
nazwiska sobie w tej chwili Lie przypomi
nam. N^ech Towarzystwo przyjaciół sztuk 
pięknych urządzi Salon des refuses, a wtedy 
umieszczając podobne obrazy w tym salonie, 
nie będzie za me brało żadnej odpowiedzial
ności. A tak gość zwiedzający nieraz myśli 
sobie: czy Towarzystwo kpi, czy o drogę pyta0

Pomiędz, rzeźbami, których jest kilka, 
zwraca na siebie uwagę pana Larącza model 
grupi symbolicznej, przedstawiającej Mojnę,
1 „Gustaw", tosąg gipsowy prawie naturalnej 
wielkości p. Tadeusza Wiśniowieckiego. mło
dego rzeźbiarza, pbecnie kształcącego się w 
Monachium. .Gustaw" tęhnie wielka orygi
nalnością, i jako pierwszy większy utwór mło
dego artysty, jest dowodem niepośledniego 
talentu.

im



^"najmniejszej korzyści dla tutejszego 
jjsca. Mimo, źe pan Buchowski, konkluzję 

ową usprawiedliwiał wyłącznie powodami fi- 
nansowemi, p Kenneman -  z Kloaki. który 
przemawiał po nim, dowodził," że Polacy są 
przeciwni połączeniu się z ceutralną land- 
szaftą jedynie z powudów politycznych; na 
wszystkich bowiem polach społecznego życia, 
rządzą się wyłącznie pohtycznemi względami. 
Podobnemu wystąpieniu, nacechowanemu na
miętną goryczą, dali przyzwoity odprawę pa
nowie Ignacy Moszczeński z Wiatrowa i Bu
chowski. Pierwszy z nich oświadczył, iż tak 
on jak i jego rodacy, w kwestji, o której 
mowa, mają na względzie jedynie stronę fi
nansową i dobro prowincji —  dla tego też 
pan Kenneman nie właściwie tu wystąpił z 
swemi zarzutami, które są najzupełniej nie 
na miejscu i przeciw mm jak najmocniej 
mówca tak w swem, jak i rodaków swych 
imienin się zastrzega. — Co do tej samej 
oprawy, to mówca jest przeciw połączenia się 
z landszaftą berlińską dla tego, że woDec 
połączenia się nikną ts korzyści, jakie do- 
tycnczasowa autonomia aaje, a mianowicie: 
jawność, dalej sprawozdanie rachunkowe, ta
niość i szybkość administracji, a wreszcie, iz 
instytucja ta usuwa się z pod wpływu opinii, 
która jest także ważnym czynnikiem dobrę- 
go zarządu.

Pożyczka rządowa w obec ogólnej, ilo
ści wypuszczonych listów zastawnych jest ta
ką diobnostką i tal: nic nie znacząca, że 
właściwie mówić o mej nie warto podobnie 
jak o owem problematyczneu podwyższeniu 
się kursu listów zastawnych, o jakiem wspo
mniał pan dyrektor ciemstwa. Wreszcie po
nieważ pan Kenneman uzasadni ił korzyść, 
połączenia obawą przed nieprzyjacielem na 
wschodnich granicach państwa, p. Moszczem, 
ski odpowiedzi ł mu, iż my nie tyle obawia
my się kozaków, ile internacjonału i socjali
stów, 'którycn główne smązdo w Saasonu z 
którem w razie połączenia stanowilibyśmy, 
jednę całość. Pan Buchowski również wymo
wnie odparł zarzuty p. Rennemana i wy u 
tknął mu jego „die Iiiebhaberei, “ z którą na 
pole ekonomiczne wciąga politykę, W tym 
samym duchu przemawiał hr. Ign. Bnuiski z 
Samostrzela. Przemawiali jeszcze za połączę- 
niem pp. Friedrich z Zalaszewa, Lehmann z 
Nietążkowa, Bloch z WielLiej wsi.'

Czytamy w Gazecie Toruńskiej: „Pewien 
Nadreńczyk, któremu smutna okolica nasza 
(triste Gegend), jak N a di eńczycy nazywa, ą 
Prusy Zachodnie, więcej jednak się podobała 
od rozkosznych brzegów „niemieckiego Re
nu", tak źe okupił się wśród nas, — uw NaJ- 
reóczyk więc zaniósł do rejencji kwidzyńskiej 
wniosek, aby go zwolniła od podatków na 
budowle kościelne; ,,gdyź katolickie nabo
żeństwo odprawiane w kościele, do którego 
należy, niema charakteru religijnego, lecz 
narodowo polski/: Niemcowi temu nie podo
bają się pewno kazania pclskie, choć więcej 
mogłyby nie podobać się ludowi polskiemu 
•na swojej ziemi k izania niemieckie. Ale któż 
Niemca tęgo zniewalał, aby z krańców nie
mieckiej ojczyzny do nas tu przychodził! Je
żeli mu się kazania polskie nie podobają, 
niech idzie żkąd przyszedł: ’ my za niin by
najmniej tęsknić nie będziemy, a on pozbę-
fl7,1 A sifj pr^ykroiSoi ołur.hama polskich KftZftń.
Zresztą potrzeba do tego niemałej dozy nai
wności, aby z podobnemi wyjeżdżać wnioska
mi i podobnemi wspierać je argumentem' “

W Brodnicy stanie gimnazjum; może 
już 1. kwietnia. 1873 r. otwartem zostanie. 
Ale jaki to będzie zakład? Otóż jak się wy
raził wedle korespondencji Danziger Ztg 
pan landrat powiatu brodnickiego, będzie to 
gimnazjum, „z wyłączni niemieckim językiem 
wykładowym i zasaduiczem równouprawnie
niem wt znania ewangielickiego i katolickie
go." Będzie to więc czyste niemiecki zakład 
symultanny, nowy zakład dres ary germaniza- 
cyjnej. Wedle tegoż korespondenta wyraził 
się pan landrat, źe to on po zwazeniu wszyst
kich okoliczności postanowił, za przyzwole
niem ministra założyć gimnazjum, D^fficite 
est satiram non suriberel

Z Czarnkowa donoszą do Bron.b. Ztg. 
źe zamierzano w powiecie tamtejszym urzą- 
dzić zakład Jezuitów, źe jednakowoż „czuj
ność" władzy powiatowej zapobiegła temu. 
Grunt podobno już był zakupiony, d pewien 
jezuita z południowej Austiji także już mi ił 
być na miejscu, by objąć dyrekcję n iwegu 
zakładu.

W tych dniach odbył »ię w Fordonie 
chrzest baptystów. Chrzcono 7 dziewcząt 
3 chłopców w wieku 15 do 16 lat. Chrzest 
odbył się w Wiśle niedaleko miasta. Obrzą
dek ten sprowadził, rozumie się, mnóstwo 
ciekawych.

Alem cy.

W środę parlament berliński rozpoczął 
rozprawę w sprawie zniesienia zakonu jezui
tów, o co wniesiono oddawna wiele petycy j. 
Sprawozdawcą komisji był dr. Gneist, przed
stawił on, iż do parlamentu weszło Tu pe- 
tycyj o wydalenie z granic państwa jezuitów, 
ci jednak' umieli rozbudzić agitację na sw;. 
korzyść, bo nadeszło za utrzymaniem ich 
1.245 petycyj. Przebieg dokładny rozpraw, 
które wczoraj dopiero miały być zakończone, 
nie jest nam jeszcze znany. Telegram z piąt
kowego posiedzenia takie przynosi sprawo
zdanie :

Wczoraj po rozprawach dalszych parla
mentu nad sprawą jezuitów, uchwalono wnio 
sek kompromisowy który wzywa rząd nie
miecki do przedłożenia projektu ustawy re
gulującej prawne stanowisko kongregacyj re
ligijnych i kościelnych oraz stowarzyszeń, ich 
dopuszczenie i warunki, a naznaczającej ka
ry na karygodną działalność ich, mianowicie 
zaś iezuituw.

Sprawa ta sprowadziła posłów naszych 
do Berlina. W kole ich wywiązała się żarli
wa dyskusja, która spowodowała, źe dr. Nie- 
gole^ski chwilowo złożył prezydenturę w rę
ce ks. Czartoryskiego. Wkrótce jednak zdo
łano nieporozumienia zażegnać D*\ Niego
lewski przyjął prezydenturę, i miał w imie
niu kolegów przemawiać w sprawie jezuitów. 
Między posłami naszymi mniejszość chciała

bronić prześladowania jezuitów ze stanowiska 
ogólno-katolickiego, większość zaś godziła się. 
wystąpić w tej kwestji o tyle tylko,1/  o ib/t 

- ona dotyczy koła jezuitów śremskich, wyda
leniem których obrażone będą prawa stowa
rzyszeń, a więcej jeszcze Jana gwarancja Po
lakom wolności pobytu w każdej części za
boru. Mniejszość, jak zdaje się, poddała się 
w końcu uchwale koła. Czas w tej sprawie 
oaebiał następujący telegram :

..Wczoraj (w piątek) wnieśli deputowani 
polscy w parlamencie niemieckim protestację 
przeciw wydaleniu j e z u i t ó w  n i epruski e - .  
g o poc h  o d zen? a. z W. Księstwa Poznań
skiego, a to_na podstawie traktatów między
narodowych z roku 1815 i p o r ę c z o n e j  
t e r y t o r j a l n e j  j e d n o ś c i  w s z y s t k i c h  
d a w n y c h  z i em po l s k i c h .  Polacy wnieśli 
przejście do porządku dziennego nad wszy- 
stkicmi petycjami."" Niegolewski nie'został 
przypuszczony do głosu. Dzisiaj Polacy wnie
śli do biura stenograficznego Izby umotywo
wanie wniosku wczorajszego względem przej
ścia do porządku dziennego nad wszystkiemi 
petycjami, a to z powodu braku kompetencji 
parlamentu co do lozstrzygania spraw kato
lickich, i powołując się na wolność stówa
rzyszen.

T iM n U C  . i a m l p  i,  

Szwaj car ja .

Liga pokoju i wolności zapowiada kon
gres, szósty z porządku, mający się odbyć 
d. 28. września w jetinem z miast szwajcar
skich, .którego nazwa lóźniej ogłoszoną 
będzie.f  '

Trzy następujące kwestje stoją na po
rządku dziennym;

1) Ponieważ zasadą republiki federacyj
nej jest szacunek i autonomia osobistość’ 
ludzkiej, oznaczyć, jak. ta zasada może i po
winna zostać praktycznie podstawą wszelkie
go prowoaawstwa w zakresie dotyczącym 
gminy, narodu i federacji;

2) skreślić historyczny pogląd usiłowań, 
czynionych dotychczas w celu oprowadzenia 
do prawa międzynarodowego użycia klauzuli 
sądu rozjemczego; wynaleźć najlepsze sposo
by na zapewnienie przewagi temu zwyczajo
wi, jako prowadzącemu do sformowania fe
deracji ludów europejskich;

3) jakie reformy w nowożytnem prawie 
karnem sprowadzić winno wprowadzenie za
sady republiki federacyjnej: szacunek i au
tonomia osobistości ludzkiej,

u O
Nie wiele nowego mamy dziś z Moskwy. 

Cieszył się car w Petersburgu na tak zwa
nej" „majowej paradzie" gwardji z białych, 
kitek u kaszkietów,' świeżo przez siebie wy
myślonych, cieszyła się też z carem temi 
kitkami publiczność moskiewska; minister fi
nansów, dzięki fałszerzom, znów musi' na 
inny sposób wybijać 50ciorublowe bilety —
i. więcej nic. ’ ' J, — y

W braku ważniejszych przedmiotów, wy 
pada chyba wspomnieć o niemałej pilności, 
z jaką dzienniki moskiewskie zajmują się 
żydami, coraz nowe podając szczegóły o ich 
zdzierstwie, nicluori,lnoBci, i tan dalej. Wl-. 
docEuie, źe „żydzi" stanowią, ze tak powie
my, ważną .kwestję" dla pańslwa moskiew
skiego — kwestję, którą wcześniej czy pó
źniej wypadnie rozwiązać. Dotą/ sposobu 
rozwiązania rząd nie wynalazł, lecz wynaj
dzie i można być pewnym, że będzie to spo
sób energiczny. Jakby w odpowiedz,! na zwy- 
cięzkie przez p. Warszawskiego odparcie za
rzutu, że on jakoby ze swemi „jewrejami". 
rozpoJ ludność r d Moskwy do Smoleńska, 
wszerz ua 5, a wzdłuż na 60 mil p 'ze- 
strzeni, korespondenci do gazet, szczególnie 
z południowych gubernij, zapełniają długie 
szpałty żydami na świadectwo, że j >śli mię
dzy Moskwa a Smoleńskiem żydzi nie zro
bili szkody, to wszakże wszędzie inaziej nie 
przestają być oni plagą prawdziwą.

Dla dania wyobrażenia o stosunkach ży
dowskich streszczamy pierwszą lepszą z ta-, 
kowych Korespondencyj, a, mianowicie zEka- 
tierynosławla do Pieter. Wied. przysłanej:

W Ekatierynosławlu tak samo jak w 
Odessie, podcza,s świąt Wielkanocnych policja 
i wojsku pilnowały uiic, aby zapobiedz spo
dziewanemu napadów. ludu na żydów. Li 
czne patrole z bronią nabitą przebiegały 
miasto, żydzi siedzieli po domach zamknięci, 
i do rozruchów nie przyszło. Aby wykazać 
ledną z przyczyn nienawiści ludu do żydów, 
korespondent powiada, ..źe w Ekatierynosła- 
wlu, licząc., m do 3000 domów z ludnością 
Odoło 25.0u0, jedna szósta część mieszkań
ców wypada na żydów, w rękach których 
znajdują się prawif wszystkie szynki Na 
266 szynków, jakie w Ekaterynosławiu były 
w roku 1865, 240 należało do żydów; w 
następnych latach policja starała się zmniej
szyć ich liczbę, tak, że w roku bieżącym 
jest już tylko 148, z których 137 trzymają 
żydzi, a tylko l i  należy do chrześcian. „Je
żeli z ogolnej liczby mieszkańców wyłączymy 
dzieci, mniej niz 14 lat wieku —  powiada 
korespondent — i j e^  przypuścimy, źe z 
reszty mieszkam ów czwarta część nie posłu
guje się szynkami, to przekonamy się łatwo, 
że na każde 75—140 osób wypada 1 szynk. 
Opłata c kcyźna wynosi przeszło 112 rubli, 
kupno wódki, światło, opał, usługa, także 
nie mało kosztują; jakim więc sposobem 
przy takich wydatkach tak liczni śzynkarze 
wyjść mogą na swoje? Oto nie inaczej, jak 
wdając się w złodziejskie spekulacje, u- 
krywając rzeczy skradzione, sprzedając ta
kowe, przyczem nie bez tego, aby od czasu 
do czasu nie obrać z pieniędzy bez zmysłów 
leżącegu. “ Dodać należy, że wszystek handel 
kobietami, powiada dalej korespondent, znaj
duje się także w rękach żydowskich. Żydzi 
są apostołami rozpusty; piękność i siłę mło
dych kobiet wzięli tak samo ,w arendę, .ab 
„kabaki", t. j szynki 
ys .'U'"";, w ■ Gu

— — - 7—“
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działu krajowego za czas od 
marca 1872. (Ciąg dalszy.)

W pozostałych 30 powiatach, uaiKi-
l -BSbułU o miiuiuiji.i Jiojn .rmsa uc *

wicie: Bielskim, Bireckim, Bobreckim, Brze- 
^iiskipj, Brzozowskim,-Chrzanowskim, Czort- 
Kowskiń), DoliniaiŁśKiiii, Drohubyckim Gor
lickim, Grybowskim, Jaworowskim, Kosow
skim, Liskim, Mieleckim, Myślenickim, Na- 
dwórniańskim, Nowo Sądeckim, Nowotarskim, 
Skałackiir, Staromiejskim, Stryjskim, Tarno 
brzeskim, Turczańsaim, Wadowickim, Lale- 
szi zyckim, Zbaraskim, Złoczowskim, Żółkiew
skim i Żywickim nie istnieją dotąd podobne 
zakłady, a przynajmniej nie zawiadomiono q 
istnieniu ich W ydziału krajowego.

I Kapitał ourotowy istniejących obecnie 
powyższych (217) kas pożyczkowych wy nosił 
przy _ich założeniu, q_ile dotyczące cyfry do
szły do wiadomości" Wydziału krajowego 
kwotę 154.747 złr. 58 ct. w. a., i powinien 
się był powiększyć, gdyż niektóre kasy istnie
ją już od lat trzech; nadto w wielu kasach 
zaliczkuwych nie był kapitał obrotowy przy 
ich założeniu liczebnie oznaczony. .......

Wydział krajowy nie uwzględnił nastę
pujących rekursów w sprawach gminnych:

1. LeiDy Guttmana ou orzeczenia Brzo
zowskiego Wydziału powiatowego odmawia
jącego mu wydania zezwolenia na przybudo
wanie dwóch kramików przy swej realności,

2. Feitla Sternbacha i Eerscha Erdman- 
na przeciw orztczeniu Drohobyckiego Wy
działu powiatowego co do postanowienia,, 1 iż 
budynki przez nich wbrew istniejącym prze
pisom nad samą fosą przy drodze powiato
wej Stębn: kiej wybudowane usunięte być 
mają, równie jak rekurs naczelnika przeciw 
zasądzeniu go na karę 20 złr. za opieszałe i 
oporne postępowanie w bąj sprawie.

3. Tanaoka Lenka, naczjelnika gminy 
Rusowie przeciw orzeczeniu Śniatyńskiego 
Wydziału powiatowego skazującemu go na. 
kare 15 złr za zaniedbanie obowiązkuw u- 
rzędowych, jednakże ze względu, iż uchybie
nia te nie są tak wielkie," zniżono karę nu, 
5 złr w. a —'

4. Jakóba Wersznera, zastępcy naczelni
ka gminy w Zimneiwodzie, przeciw orzecze
niu lwowskiego Wydziału powiatowego, udzie 
ląjątemu.. rekurentowi--naganę .za nieposłu
szeństwo względem naczelnika gminy. -

5. Naczelnika gminy Narola przeciw o 
rzećzeniu Cieszanowskiego Wydziału powia
towego polecającemu gminie wybudowanie 
kostnicy, znosząc jednakże ustęp tego orze
czenia poruczający temuż naczelnikowi gmin
nemu przeprowadzenie pertraktacji konku
rencyjnej co do pokrycia kosztów tej budo
wy, jako sprzeciwiający się treści §. 88. ust. 
gminnej.

W skutek wniesionych rekursów Wydział 
krajowy zniósł następujące orzeczenia:

II Łańcuckiej Rady powiatowej zezwala
jące na sprzedaż z wolnej ręki placu miej
skiego w Leżajsku obejmującego 101 sążni 
kw. powierzchn za cenę 200 złr., zalecając 
gminie sprzedaż takowego w drodze licytacji.

2. Myślenickiego Wydziału powiatowego 
skazujące naczelnika gminy Ponie na karę 
5 złr. za zaniedbanie obowiązków służbowych 
(dla braku czynu karygodnego) dając mu sto
sowne napomnienie.. ~ '

3. Gieszanowskiego Wydziału powiato
wego unieważniające adkaz zwierzchności 
gmmnej w Narolu wystosowany do przełożo
nego tamtejszego obszaru dworskiego, wzglę
dem zwożenia mbterjatu na postawień.e. budki 
w Narolu. " "

— 4. Buczackiego Wydziału powiatowego 
zabraniające Joślowi Rotenstreichowi ze Wzglę
dów Czysto policyjnych dalszą budowę domu 
w Jazłowcu.

5. Jasielskiego Wydziału powiatowego 
polecające Michałowi Frycowi z Szebini, a 
żeby wrócił p. G. 5 złr. wziętych od niego 
tytułem zaaatku na wynagrodzenie wyrzą
dzonej szkody polowej, jako wydane w spra
wie menależącej do kompetencji władz auto
nomicznych.

Przyjęto do wiadomości odpis reskryptu 
c. k. prezydjum namiestnictwa, iwdanego z 
powodu specjalnego wypadku objawiający zgo
dność zdania prezydjum namiestnictwa z za
patrywaniem się Wydziału krajowego, iż dzi
siejsze reprezentacje powiatowe, będąc w mo
cy ustaw z roku 1866 ogniwami w autono
micznej organizacji krijowej, upoważnione są 
do używania na swycli. pieczęciach urzędo
wych herbu krajowego, ju :e2 Wydsiał krajo
wy używanego.'

Wydział krajowy nadal opróżnione., sty
pendia z funduszów krajowych:

A. Rocznych 80 złr. przeznaczone dla 
uczniów seminarjów nauczycielskich, a mia
nowicie:

a) Zofii iFinkelstein, uczennicy I. roku 
żeńskiego seminarjum nauczycielskiego we 
Lwowie;

b) Wandzie Starowiejskiej, uczenińi y I 
roku żeńskiego seniinąrjum nauczycielskiego 
w Krakowie;

c) Wojciechowi Kurkowi, uczniowi t. 
roku męzkiego seminarjum nauczycielskiego 
w Nowym Sączu.

B. Na wniosek Dyrekcji męzkiego semi
narjum nauczycielskiego w Krakowie Odjęto 
Wincentemu Herbstowi, uczniowi tegoż se
minarjum, pobierane z funduszu krajowego 
stypendjum rocznych 100 z łr , Ź koćeem I 
półrocza szkolnego 1871/2, i nadano takuwe, 
począwszy od II. półrocza 1871/2, Józefowi 
Kozłowskiemu,, uczniowi tegoż seminarjum.

C. Stypendjum rocznych 100 złr! dla 
uczniów szkoły agronomicznej nadano Pa
włowi Hilszerowi, uczniowi HI. roku szkoły 
rolniczej w Dublanach.

D. Również nadano z fundacji ułowm- 
skiegu rocznych 210 złr na wniosek repre
zentacji miasta Lwowa Karolowi Marjanowi 
Janowi Pawłowi Antoniemu 5ga imion En- 
glowi, uczniowi I. roku prawa i administra
cji na uniwersytecie Franciszka 1 we Lwo- 
wie.

Przyjęto do wiadomości akt objęcia 
przez delegatów Wydziału krajowego w za
rząd reprezentacji krajowej gmachu ad St 
Nicolaum pod 1. 3071/4i należące do funduszu 
stypendyjnego wraz z przynależną tak zwaną 
Hofmańską realnością pod 1. 308, 309 i jłl0 /4 

ogrodem.
Redakcji czasopisma Przyrodnik udzie- 

tek w kwocie 30o złr.

Nie uwzględniono rekursu gminy Cze- 
chówki przeciw orzeczeniu Wydziału powiat. 
Wielickiego potwierdzającemu zarządzenia 
komitetu szkolnego w Zakliczynie w sprawie 
repartycji kosztów naprawy tamtejszego bu
dynku szkolnego.
-  " W skutek rekursu pełnomocnika dóbr 

Mędrzechowskich, Wniesionego przeciw uchwa
le Dąbrowskiego Wyuziału powiatowego w 
sprawie utworzenia szkoły w-Samocicach u- 
chwalono: ! '

L znieść uchwałę Wydziału powiatowego 
jako powziętą w sprawie nienaleźącej do jej 
zakresu działania; 1 5 ,

2. odstąpić akta tej sprawy I krajowej 
Radzie szkolnej do dalszego odpowiedniegp 
urzędowania.

Wydział krajowy wydał certyfikaty szła • 
chectwa:

1. W. Pawłowi Sk Warczyńskiemu, ad
wokatowi laajowepiu,' posłowi i - zastępcy 
członka Wydziału krajowego, tudzież jego 
trzem synom Tanowi Kantemu, Józefowi Ka
lasantemu i Karolowi.

- JW. Antoniemu Stanisławowi 2ga imion 
hr. Rozwadowski -,mu.

(Ńa wiadomość o gmnaduem opuszcze
niu zakładu przez uczniów agronomicznej 
szkoły w Duolanach postanowiono aż do na
leżytego wyświecenia sprawy powstrzymać 
wypłatę stypendjów pobielanych przez tych 
uczniów tak z funduszów Krajowych, jako 
też i z innych fundacji stypendyjnych, będą
cych pod zarządem Wydziału krajowego.

W zamiarze przedłożenia wysokiemu 
Sejinov i projektu do ustawy krajowej o kon
serwacji pomników historycznych i zabytków 
sztuki w kraju naszym, tudzież o uregulowa
niu stosunnu c. k konserwatorów tych za
bytków do organów autonomicznych posta
nowiono :

. a) zebrać. potrzebne materjały  ̂ tej 
mierze przez ponowne zawiązanie korespon
dencji l) z Towarzystwem naukowem w Kra
kowie, 2) z Akademią umiejętności, 3) z c. 
K konserwatorami, 1) z mężami fachowymi 
pod Tyzględem (zachowania) chronienia po
mników od zniszczeni^, restaurowania i nad
zorowania takowych ” ""  “ ‘ ” i —

b) wezwać c k. konserwatorów udają
cych się do Wydziału krajowego o suDwencję 
z funduą^ów kiajowych na restauracje po
mników, ażeby ao swych odnośnych wnio
sków dołączali rysunki, plany, kosztorysy ta- 
kptyyoh i uzasadnili potrzebę restauracji.

(0 . d. n.)
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K r o a i k a.
—  Kurjerek lwowski.
Z powodu chrypki p. CieSibWski nie mógł wczo

raj śpiewać, więc nie byio zapowiedzianej opery 
Fausta. Dzibiąj zaś jost dzień normowy, w któ
rym jedynie za osobcem pozwoleniem władzy po
litycznej i na cel dobroczyńcy dawać można 
przedstawienia, więc dzisiaj nie bęuzie żadnego 
przedstawiema. Czasu tego użyją artyści do po-
wtZi-7AniŁ urZb 7 Djuiry i CłÓTale ,
która jak donosiliśmy daną będzm jutro o 3 g.j- 
dzinio wieczór, przy obsadzeniu part)i śpiewuych 
przez Wszystkich artystów opory, a przy zaeUu- 
raniu cen przedstawień ur-t .atycznych.

Pau W. W. pisząt w występach pani Jako- 
wickiej w Dzienniki< Pdskim, mylnie Dyl po
informowany. Na wezwanie komitetu spółki na
pisał pan Niedzielski do W arszawy zapytanie, 
gd iie  się obecnie pani Jakowicką znajduje, gdyż 
spółka zamierza ją zaprosić na występy gościnne, 
a napisał jaż po powtórnym powrocie 7, Warsza
wy, i to iego samego dnia, w którym nadszedł 
list  od pani Jakowickiej. Nie poruszylibyśmy 
tej sprawy, gdyby jej był p. W, W. nie poru
szył i to zupełuie mylmo.

• Między izraelitami tutejszymi jest wielka 
agitacja za i przeciw przedłożonym przez kahał 
tutejszy projektom ustawy, wyborczej i statutu 
kihałowego. Już większość opłacających podatki 
kahalno wyborców, na 1500, głosów 835 po
dało protest do magistratu, ażeby nie potwier
dził przedłożonych projektów. Sprawa ta odda
ną zostanie komisji z łona Eady miejskiej na 
wniosek p. D obrzańskiego dla sprawy uregulo
wania stosunków izraelitów wysadzonej.

Wo wtorek wystąpi po raz pierwszy w ope
rze Faust, w ro li Sybla panna Krameiówna, 
przedtem śpiewaczka opery w Gracu. PaRję 
M ałgorzaty śpiewać będzie pani Jakpwicka; w 
czwartek przedstawioną ma być operą „ lu n a t y 
czka." Uf

Wspominaliśmy już o najslawniejszem obe
cnie towarzystwie gimnastyków akademickich, bra
ci Merkel. Jak się dowiadujemy . przybyć oui 
mają do Lwowa d. 22. maja, i po raz pierwszy 
z swenn produkcjami wystąpią \y teatrze w bie
żącym tygodniu. Oto co pibze o nich Peters- 
burger Deutsche Zeitung :

„Zapewne wielu poszło na produkcje Towa
rzystw? braci Merkel w oczekiwaniu, iż ujrzą 
coś, co już wied-iano tutaj, alo dziś każ ly wy
znać musi po pierwszej produkcji, że o ś  podo
bnie doskonałego nie widziano jeszcze tutaj. W 
Petersburgu, gdzie wiele nadzwyczajnego widzia
no, jeszcze nie byłe Towarzystwa artystów gim
nastycznych, któreby tylko w przybliżeniu sięga
ło doskonałości towarzystwa Merklów. Afisz nie 
skłamał jeżeli nazwał Grandę fantasie gym~ 
nastiąue uerienne najwspanialszą produkcją 
gimuastyki uapowietrzuej, a tych co ją wykonali, 
pierwszymi artystami świata obecnego. Wyko
nują oni swe sztuki na eleganckich trapezach w 
sposób jakby tam się zrodzili. Nie wiemy co 
podziwiać należy przy tych do baj iczności posu
niętych, eksperymentach, czy zuchwałą odwagę, 
pogarda śmierci natchnioną, czy rutynę, szyb 
kość i pewność ruchów, czy elegancję i wdzięk, 
z jakim się ci gimnastycy prezentują,

leli produkcje na amerykańskiej napowie
trznej drabinie olbrzymiej są to najprzepyszniej- 
sze gimnastyczne ćwiczenia i olbrzymie salto 
mortale, które dotąd widziano. Wywołały one 
uurzę oklasków, sześć razy przywołano artystów, 
burzę oklasków, którym kcńca nie było. Damy 
z lóż powiewały na cześć artystów chustkami 
koroukowemi, panowie wszyscy powstali z miejąc 
zdjąwszy kapelusze; owacja której u.onarchowie 
pozazdrościć mogą tym artystom."

Dowiadujemy się, że grono znakomitszych 
amatorek i śpiewaków naszej Stolicy, ri oeżęło 
pod kierownictwem p. .l^jB^rla^prójiyji g. 
oratorjum E. Liszta p. t. .„Chrystus/* .Z ustę
pów wykonanych, z których miauuwicifc „Stabąt 
mater speciosa" na chór mieszany z organami 
oryginalnie napisany, poznać się dały przecudc 
wne inspiracje jeniainego mistrza i słusznie jak 
wiadomo wyrzekł Ojciec święty do Liszta pod
czas pobytu jogo w Rzymie: „Ty jesteś moim 
Palestryną*. Oratorjum „Chrystus1" podstaw ia 
się jako cudowna modlitwa prawaziwtj wiary, 
nadziei i miłości, wznosząca się do tronu stwÓT- 
cv. Sądzimy że ze współudziałem wszystkich 
śpiewaków i śpiewaczek naszego miasta, moźnaby 
niektóre ustępy tej wielkiej kompozycji dać po
znać szerszej puDlicznosci. ■' -~

Opieka narodowa, jak to donosiliśmy w wczo
rajszym numerze Gaz., urządza w drugi dzień 
Zielonych świątek festyn’ ogrodowy, w połączeniu 
7, bazarem, h /dając przed sobą szczegółowy pro
gram zabawy, dzielimy się nim z pnchczmością. 
O gudzinit) i  wj  strzały mozdzierzy Zapowiedz., 
rozpoczęcie festynu. Dwie muzyk; • wojskowe i 
chóry z łaskawym współudziałem mudziezy ku
pieckiej urozmaicać będą zabawę. O godzinie 5 
rozpocznie się w.cziereci. L&miotacn i rotumizic 
rozpizedaż losów, bukietów, cygar i rozmaitych 
drobnostek, podjęta łaskawie przez następująca 
pauie w namiocie nr. 1. paui K. z córką pan
ną Ka/.imirą P.; w namiocie nr. 2. pani Czaj. 
z córką; w namiocie nr. 3. pani D z cćrką i 
panną Bocz.; w namiocie , nr. i .'  pam " Kat... i 
panny Brocz i B.; w rotundzie zaś pani Gr. i 
Czenc.. z córkami. Ogród przez ciąg trwama 
zabawy rzęsiście bedzie illummowany i przystro
jony w transpareirta. Wejście będzie dwojakie 5 
cd Majerówokiej i Mickiewiczowskiej .ulicy, Spo
dziewamy się, źe publiczność da świadectwo swo
jej dobroczynności, licznem nawiedzeniem w dnin 
tym ogrodu pojezuinkiego.

■'jzawozoraj przed południem znaleziono 
dziecko nieżywe, płci męskiej, dopiero kilka dni 
mające w wychodku domu pod" 1. 5 6 i ‘ /4 ds 
RuracL. Śledztwo karne zarządzono.

Dnia 16. brn. ZudJuziono przy Ł, pani u 
fundamentów w reainości Mojżesza Bombach* 
pod 1. 520*/4 przy ulicy Słonecznej w 'głęboko
ści dwóch łokci zupełny szkielet ludzki, ą-.czem 
sąd karny zawiadomiono.

W czwartek ukuło godz. 8. wieczór przy
trzymał żołnierz policyjny na płacn Erakowskm 
przechodzącą tylko w koszuli konietę nazwiskiem 
Anne Eob.eiską Pokazało się że zliegłazy 
domu obłąkanych, powraca** wiafnis ź jatei: Ży
dowskich, guzie za kilka funtów mięsa resztę 
odziouia z siebie zastawiła. Odstawiono ją  do 
szpitalu. —

" Zajęci puzawczoraj robotą przy z obudowa
niu dasztornem 0 0 . Dom.nikanOw dwaj mura
rze wybili umyślnie z rusztowania rzucaniem ka
mieni fi szyb w oknacL przeciwległej kamienicy 
starozakunnego Karola Lodnera i uszkodzili przy- 
tem dwóch uczniów lekko w głowę. Oddano Wi
nowajców do sądu powiatowego.

— Do Administracji Gazety Narodowej 
nadesłano: Na szkoły ludowe W&ciaw nr. ba- 
woruwski 100 złr., Żmigrodzki Michał z kuna- 
chium zebrane w rocznicę .3. maja 6  guldenów
ua w ars K1C11. ~ ~"*"1 * ' ■ - ■ *.

—  Nb wyStaw§ łowarzystwa Przyjaciół 
sztuk pięknych w JNaroddym dbuiU uoueszły z 
Warszawy dwa medaljony t, gipsie, portret olej
ny pani N. przez Sidoruwiozą Zygmunta i pro
jekt dekoracji teatralnej przez Fabiańskiegu Era
zma. - K . Dzbański.

—  Wyprawa szwedzka do bieguna półno
cnego. W dniu 10. czerwca, ja i doDOszą gaze
ty szwedzkie, bryg Gladon (Sokół) z usodą 25 
ludzi, pod dowództwem kapitana Kruzensterna i 
parustafek pocztowy Petcbelm z o»adą u  ludzi 
pod dowództwem p, Palarćera wypłyną celem 
zbadania okolic biegana północnego Wyprawa, 
ma trwać 4 miusiące ; w Goteuburgu bodu jo  
już przenośne obserwatorja astronomiczne i domy 
mieszkalne, które mają być wzięte w drogę

—  Nowa Droń. i Czytamy w AUg Agsbg
Ztg., iż ostatniemi czasy postanowieni * ■ Bur" 
nie uzbroić w ciągu ćwńch lat całą piechotę 
pruską w nowę broń, wynalazku wirtembe-gakie- 
go pnszkarza Miuzera. Robione z nia w 8 pan- 
dau dnświadczouia przeszły wszelkie spcdziewauie. 
Jeden podoficer leżąc na _zibHi,, w orzeciągr je
dnej minuty dał do celu odległego o 400 kro
ków 26 wystrzałów, z których 2 0  dosięgło sa
mego środka cęlu. Karabiny M ajera  pośredni
czą między karabinami' wyrobt ' Dreyzego i Ve-
terla.1

Z BrzeŻańskiego. Do charakterystyki
naszych stosunków na prow. ieji 1 dezorganizacji, 
a raczuj złej organizacji, a w kcnaekwencji m b - 
poradności urzędów, niech posłuży następnjący 
fakt wydarzony w Hołhoczacb w powiecie Podna- 
jeckim, majątku p. Francia»*a Torosiewiijza. ”

Na podstaw.u prawomucnege wyroku 1866 z 
powudu regnlacji służebnictw, przysłużą właści
cielowi wyłączne prawo nadzoru i czyszczenia ko
ryta rzeki Koropca przecinającego przeważnie łą 
ki dworskie, a w malej części także i gromadz
kie. Po pięciu latach: spokojnego używania, za 
murza! właściciel w celu osuszenia swoicn łąk 
przystąpić do czyszczenia rzek;, a temsamem do 
wykonania swego prawa. Ludność hołhucka oba- 
łamucoua wieścią rozpuszczoną z nteznanegu do
tąd źródła, że czyszczenie rzeki pociągnie za so
bą prędzej czy późmej przywłaszczenie rzek; gro
madzkiej, spędziła i pobiła robotników.

Właściciel wezwał (po poprzednio odmowiouej 
mu pomocy urzędu gmiuuego, który przyznał _ 
z góry swoją bezwładnuść we wsi) urzędowej po
mocy starosty podhajeckiego, w skutek czego wy- 
siany został urzędnik z dwoma zanuarmami, I 
gdy taka asystencja w swojej niemocy nic zd»*a'  
lać nie mogła, .wysłano jeszcze trzech żandar
mów, i tak wzmocnioną asystencją P.
komisjonnjąc. ponownie czyszczenie rzeki, **2  j 
tą razą wystąpiły jeszcze silniejsze p r^ -^ n io  z 
kobiet złożone masy, zaopatrzone w drągi j ry- 
skale, i wyparły nietyiko robotuikow, ale ośmie
liły się nawet uderzyć na żandrjmetję w błę- 
dnem przypuszczoniu, ż f  takowa palnej broni u-
żyć nie może, komisjunującomn dostały' sie
w udziele razy drągów nań rzuconych-.

Przy tpj sposobności okazał PaE adjunkt,
Januszew ski, uiepuspolitą zinuu, krew ,j rozwagę, 
połączoną z ludzkością, bo mimo, żp został ude
rzony i znieważony, wstrzymał żandarmów, przy
kładających się już 4o strzału, i odwroch pr.ozto
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krwawe zajścia. Widząc się tenże wobec groma
dzących się mas zagrożonym, ustąpi] z robotni
kami pobitemi i z obówia odarłem*

Po południu zarządził on aresztowauie win
nych, co wywołało nowy, jeszcze groźniejszy roz
ruch. T

Jak na danD hasło uderzono w obu cer- 
kwiacL w dzwony, i w kiłkn banda.b ruszy a 
zbuntowana tłuszcza ku dworow w zamiarze od
bicia uwięzionych, eskortowanych na wozach, 
prz< _ uworski dziedziniec, wydając groźne okrzy- 
1 Które śledztwo wykaże, których jednak dla 
względów publicznych nir cytuję.

'ru znowu roztropność wskazała panu Komi- 
sjonujaoemu nstąpić, który po naradzeniu się z 
wia' ic oieui uwolnił aresztowanych i tem zaże
gnał krwawą katastrofę, bo dwór był już goto
wy napad ten zbrodniczy odeprzeć palną bronią.

-Następnego dnia wkroi^ył na wezwanie pa
na starosty do Hołhocz szwadron ułanów z Ma- 
nasterz^sk. Dotąd były zarządzenia pana starosty, 
Janickiego logiczne i koniecznością wskazane, do
tąd powodował on się zdrów] m rozsądkiem, lecz 
tu nastąpił zwioł widoczny. Komisja pod asy
stencją ułanów udała się ponowie w miejsce 
przeddzień popełnionego gwałtu, znowu uderzono 
w dzwony w obydwóch cerkwiach, ułani atakują 
z lekka masy mieszane, lecz przeważnie z kobiet 
złożone, które cofają się w błotnistą rzekę, gdzie 
ich daiej końmi ścigaó nie było możebne. Pau 
st„iosta nie zarządza dalszego czyszczenia rzeki, 
dla której to P° trzykroć udaremnionej czynności, 
zażądał asystencji wojskowej, lecz ustępuje ku 
zdziwieniu wszystkich z komisją i asystencją 7 
placu, ograniczywszy się tylko na aresztowaniu 
kilkunastu ludzi.

Tu następuje trzydniowe intermezzo i za- 
wibszenie akcji urzędowej, niepojętej dla wszy
stkich. Wobec takiej chwiejności pana staros y 
Janickiego udało się panu marszałkowi powia 
towemu, Kozickiemu, który ze stanowiska au ono- 
micznego usiłował wpłynąć na uspokojenie ej 
sprawy, doprowadzić 11. tm. porozum enie mię
dzy starszymi z gruulady a panem T iros owi ■ 
czem, który zawsze był skłonnym do wszelkich 
ustępstw tego, że tak rzekę, bezprzedmiotowego 
sporu. Lecz 12. rano, właśnie w dniu, Ledj to 
porozumienie miało być urzędownic przez komi- 
sjonującegu adjunkta przeprowadzone, pojawia się 
we wsi prokuiator sądn Złoczowskiego, pan Gar- 
howski, który carą ugodę swem wdaniem się wy
wraca, uspokojoną już gromadę znowu porusza i 
Wyprawia takową do Podhajec do pana starosty, 
i dupmro potem udajr się do dworn, by oznajmić, 
CO zarządził.

Pan starosta, może ignorujący z zasady wła
dzę autonomiczną i marszałka, inspirowany przez 
prokuratora, pana Garbowskiego, przyjmuje 
ueputację z Hołhocz, przyrzekającą w udanej po
korze uspokoić gromadę, i polega na jej poręce, 
niebacząc na to, że gromada ta w znpelnej anar
chii eęd ica, już poprzednio znieważyła urzędni
ka targnęła się na żandarmerję, udaremniła po 
trzykroć b ntem akcję m-;ęć>wą, i zdeptała po- 

ragę prawa i rządu, a nie troszcząc się zupemie
0 bezpieczeństwo mienia i osoby właściciela i 
praw jego pogwałconych, raportuje telegrafem do 
wysokiego prezydjum namiestnictwa, „że zupełna 
panuje spokojność w Hołhoczach*, kiedy jeszcze 
dwaj najgłówniejsi przewodnicy tego buntu, ci 
wł&mue, którzy znieważyli komisję i przewodzili 
oaudom, idącym na dwór, w dmu tegu raportu 
zostawali na Wolnej nodze i przez gromadę byli 
ukrywani, a pan Garbowski wraca do Złoczo- 
wa j rozseła raporta, że wszystko uspokoił. Wi
docznie uległ pan Janicki, człowiek w innym 
kierunku zacny i honorowy, obcym wpływom, 
pokąd powodował się bowiem własnym zdrowym 
rozumem, zarządzenia jego były odpowiednie, 
W  od chwili, kiedy się wdał w dochodem , z 
kodeksów o kompetencje, zachwiał się w swoim 
dział&niu*

- Góruje tu przekonanie, że gdyby starostwo 
zostawiło było wolną rękę panu adjunktowi, Ja
nuszewskiemu, urzędnikowi doświadczonemu i zdro
wego poglądu, byłby on w porozumieniu z wł - 
śoicielem i z panem marszałkiem Kozickim, 
dwóch dniach wobec asystencji wojskowej ca ą 
sprawę zakończył, lecz chwiejne postępowi1 nic Pa 
na starosty paraliżowało działania miejscowej 
komisji, a pan prokuratur, który jako stróż pra
wa oświadczył panu Torosiewiczowi że okrzyki
1 groźby, towarzyszące atakowi na dwór i na 
żaoda.merję, nie stanowią istoty czynu zbrodni, 
bo do tego trzoba faktu ; dokonał dzioła tej kon- 
fuzji urzędowej. Wobec takiego postępowano wła
dzy, powołanej o czuwania nad porządkiem,
nad .powagą Publicznem,
b y l w łaściciel H ołhocz zmuszonym adać ^ d„
Lwowa, by domagać się sprawiedliwości i g f e f f

lZą Z natężoną uwagą oczekujemy wiadomości 
co i)0sten°wi namiestnictwo i sąd wyższy, by na’
prawić fo żłe, któro nieporadność jego organów 
zdziałała

  Oooraozyn d. 16 maja. Szanowna dy-
rekcia pocżt raczy nam też .askawie wytłumaczyć 

UP rozporządzeń'^ w skutek którego i ie

w tychże do 1 w°wa ł  pjrzekazem pocztowym,
jak i telegrofowym . A  100 guldenów
przesyłać, ale w°łD0 tym, 9 Ba° »  1 Pocztom naraz 
f T s e t e k  złr- do P i a n i a  oddać i do wy-
nł ćenia ić, I tylko trzeba za to 10 prze
kaz iw pocztowych lub telegraflozuych każdy na 
100 guldenów, op ic ie , jpn tego powiększenia 
kosztów przyłącza si? jeszcze i ta niedogodność, 
że gdy poczta przekazy otrzyma, których dla bra
ku pieniędzy wypłat ić nie może, adresat ode
brawszy asygnatj% musi czekać na pieniądze, aż 
takowe na ź danie poczty ze Lwowa nadijdą. 
Przyczynę takiego zaprowadzenia odgadnąć tru
dno1 bo jeżeliby dał się pojąć powód, dla któ
r e ’ nie wolnoby było mtuejszvm pocztom w pe
wnym okresie czasu, więcej jak 100 złr. na 
pr, baz przyjmować lub wypłacać, to w żaden
sposób nie da się pojąć P ^ » ’ * a któreg° tym 
samvŁ pocztom wolno i W 6 n a £ a z p rz»- 
mować i wypłacać, bjle na każd1 setkę 
°8ubny był przekaz

— S tan isław ów  16. maja. Od niejakiego
ozasi pó n i l  miasteczku *•
naczelnik stacji tutejszej ma być Pr 
Lwowa, . . .  ,

Wiadomość podobna zasmuciła wszys ic , 
Sdyż p. Solecki znany nam jest, jako ,ow

Wszecn m,ar zacny, który potrafił krótkim , 
zaledwie kilko miesięcznym pobytem zyskać sobie 
sympatję między wszystkiemi warstwami naszego
miasteczka.

a cra g g a sS u 7#
Dziwi więc nas, że dyrekcja kolei lwuwsko- 

czerniowieckiej bez żadnych zysków dla własnego 
Towarzystwa z ab: ara p. Soleckiego, wyrządzając 
nam przez to wielką krzywdę, jak gdyby dla o- 
kazania swem postępowaniem, iż jest potęż
niejszą aad życzenia ogółu. Jak daleko podobna 
niekonsekwencja doprowadza codzienne smutne 
miewamy przykłady —  a przyszłość zapewni je
szcze smutniejszą wypadnie.

Ze miasto nasze jest bardzo życzliwie i- 
sposobione dla p. Soleckiego, dowoaz. ten faKt, 
iż ma mu być ofiarowane honorowe obywatele! wo, 
a że wiele cierpi na jego przeniesieniu, wyjai u,a 
owa skwapliwość z jaką na tę wiadomość zajęli 
się obywatele Stanisławowa przy zbieraniu pod
pisów na wystósowanym do miejieuwego burmi
strza adresie — by tenże dołożył wszelkie! t ■ 
rań dla cofnięcia rozporządzenia dyrekcji Ja k  
wiemy podpisów jest już kilkaset.

Ja ii skutek odniesie ta, ie tak pow iemy 
interwencja ogółu mieszkańców Stanisławowa 
wobec zarządu kolei lwowsko-czermowieckiuj me 
ot eszkamy zakomunikować szanownej redaucji
dla stosownego użytku.

Wojciech Gryziecki, kupiec i obywatel. 
Bolesław Baranowsh* nauczyciel seminarjum 
nauczycielskiego. Ferdynand Stecher, aptekarz,
Adolf Beily.

_  Kołomyja d. 13, maja. ( P o d z i ę k o w a 
nie.) Wielmożny pan Rohert Radliński, właści
ciel Chlebyczyna polnego dowiedziawszy się, że 
muzeum fizyczne tutejszego gimnazjum realnego 
dotąd niedostatecznio jest zaopatrzonem w po
trzebne przyrządy, darował temuż z własnego 
popędu uader cenną bo najmniej 250 zl. war
tującą maszynę parową większych rozmiarów z 
kotłem konstrukcji lokomotywy.

Podając teu szczodry dar wspaniałomyślne
go dawcy do publicznej wiadumości, dyrekcja gi
mnazjalna nważa za swój obowiązek wyrazić mu 
niniejszem imieniem zakładu winne podzięko
wanie.

Z dyrekcji e. k. realu. wyż. gimuazjum.

—  Dukla 17. maja. (Domniemane morder
stwu.) Dzisiaj przy wyczyszczaniu studni miej
skiej obok kościoła farnegu, znaleziono na dnie 
zwłoki Stanisława Pieroga. Przed rokiem byl ua 
służbie u tutejszego dworu, aż pewnego pięknego 
poranku po nocy hulaszczej z dwoma towarzy
szami znikł bez wieści. Poszukiwania sądowe uie 
mogły dotąd odkryć miejsca jego pobytu. W ja
kiś czas po zniknieniu nieboszczyka — opowia
dała siostra jego, a nawet miała dunieść sądów1, 
że jej się śniło, jak gdyby brat jej wyciągał 
do niej rękę z tej samej studni ji prosił ją  by 
go ratowała. Sen jej mial się trzy razy powtó
rzyć, lecz nie zwrócuno nwagi na jej opowiada
nie. Gdy woda w studni w mokie będącej od 
dłuższego czasu coraz więcej psuę się poczęła, 
nawet już czerniała, zabrano ąię do wylania 
z niej wody, a wieść o znaiezieńiu Stanisława 
Pieroga zgromadziła tłumy ciekawych, aż je po
wietrze zgniłe z wydobyciem trtipa rozpędziło. 
Nienoszczyk miał na sobie jeszcze bóty i pas 
skórzany z nożem, zresztą odarty z odzieży, 
bo zdaje s-ę odzienie z płótna grubego jakie za 
życia nosił, przez jodenaście miesięcy nie mogło 
w Studni zgnić bez śladu. Jakieś znaki na szyi
nieboszczyka rzucają podejrzenie, że został 
okrutny sposób uduszony. Towarzysze ostatniej
nocy Stanisława Pieroga zostali ares/towani i
sądowi śledczemu oddani. Silue podejrzenie za
bójstwa pada na Michałj N. —  Wspóluy ich
chlebodawca miał im darować woły, po których 
spieniężeniu, zyskiem obaj podzielić się mieli.

ęc pozostania prawdopodobnie jedynym . wła
ścicielem wołów miała skłonić Michała do tego 

msław Pieróg, wdowiec, zostawił jedno 
o, prawnego dziedzica swojego majątku.

muz. w po-

w Aulis z

—  Drugi koncert gal. Tow
medziałek 20. maja. Program : 

l j  Glack, Uwertura z Iphigenii 
zakończonym Mozarta.

2. Mendulsuhn Konno (es-dnr) z towarzy
szeniem ork.eotry odegia p. p . '

3. Śpiew.
4. Beethoven. (Jzwarta symfonia.   Po

czątek o godzinie w pól do pierwszej w południe.
— Wiadomości literackie, naukowe i ar

tystyczne.
—  Przemysłowiec pismo poświęcone prze

mysłowi, mające zwracać baczną uwagę na naj
nowsze odkrycia i wynalazki, ma wychodzić w 
Poznaniu, w zeszytach bez oznaczonia czasu na
kładem i drnkiem K. Reiznera, -Przedpłata za 
każdy zeszyt 3 srebrne grosze, po wyjściu ko
sztować będzie 5 sgr.

    W państwie pruskieoi stynącem z wycho
wania publicznego, szk dy doszły do zupełnego 
" - jtroju. Przeszło 3000 posad nauczycieli ele- 

entarnych jest nieobsadzonych, wskutek czego 
hi' ko 300,000 dzieci wzrasta, bez nauki. Jeżeli 
dfAei' wysokiej" 1‘ozby dodamy przynajmniej 
onnnOO dzieci nie uczęszczających do s_kuly 
dlJ braku Odzieży, dla zbytniego oddalenia ud 

, i , U du ubóstwa, natenczas otrzymamy

" * » « . S f s i  »■
wszelkiej o^®kl " t! g“  dniowe pismo warszawskie,

■ ^ 1  Uf) rubli srb. nagrody za najlepszą wyznaczyło 120 rubl haudlu zboŻO-
rozprawę: „O tegoczesnym u na

Wym ’ ' Wincenty Pol wydaje nowy poemat p. t 
Myśliwstwo11, początek ma być cudnej piękności.

łt
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—  Prócz towarzystw dramatycznych zuouych Płac^ m mierayuę 1 /.75  zl., ł  uawet 13.50 do

l kilkakrotnych nopouinień w naszem piśmie, 13 75 zł. Ceny te są obliczone wyłącznie" na
jest jeszcze jeduo Towarzystwo wędrujące w Kró- zysk spekulantów, gdfi  fabryki, jał - zwykle w

miesiącach"  Iutnich zmniejszają swe czynności 
przeto i zapasów mniej potrzebują Paorykanci
trzymają się z powodu wysokich cen zupeł
nie na uboczu.

lestwie ; Polskiem, pod dyrekcją - pp. Bnssńnow' 
skiego i iłrekera. Dajb ouó przedstawiean. w, 
mniejszych miastach. Przed ‘ Wielkanocą 
cały post dawało przedstawienia w Tomaszowie 
Bawskim.

—  Wychodzące w Peszcie Slowńsłin No
winy podały w feljetonie przekład powieści Wo- 
łodego Skmy „Kwiat z Sumatry.* Przekładu na 
słowacki języlr dokonał Ath. Sylwester Kiemery. 
Przekłady z jednego języka słowiańskiego na 
drugi sa pożądane jako wpływające na wzajem
ne poznanie i zbliżenie się narodow słowiańskich.

—  „ Tygodnik Pdsfo na Węgierskiej zie
mi1* zostawiający wiele do życzenia pud wzglę
dem poprawności języka, korekty i wprawy pi
sarskiej, należy podtrzymać jako pismo, które 
Polaków na Węgrzech skupić zdolne i tom sa
mem podnieść ich zuaczeiii-j. We Lwowie można 
je prenumerować w „Księgarni polskiej* przy 
d icy  Kopernika nr. 12. K.czme kosztuje 6 złr. 
60 cent., półrocznie 3 złr. 30 c., .kwartalnie 
1 złr 80 cent.

G ospodarstw o pi ze m ysł i handel.

LWÓW dnia 17go maja. (Ceny Urguwe. 
Mierzyca pszenicy 5 .0 0 ; żyta 3 .65 , jęczmienia 
3 ,40 ; cwsa 2 .22 ; hroczki 0.00 grochu0 .0 0 ; 
soczewicy 1 0 .00 ; ziemniaków 2.02. -Cetnar sia
na 1.17, słomy okłotowej 0 .9 6 , słomy pasznej 
00.00 —  Sąg drzewa twardeg- 13.80 ; mięk
kiego 11.50.

Bank zaliczkowy dla miasta Stanisła
wowa i powiatu stanisławowskiego. Zamknię
cie rachunków z dniem 30. kwietnia 1872 od 
rozpoczęcia czynności dn.a 1. maja 1B71.

Stan czynny: Stau kasy gotówką 149 zł.
56 c. Stan pożyczęk * danych członkom 16.54t> 
zł. Stan zaliczek na zastaw^ 4 l7  zł. Koszta 
pierwszeg założenia Jo spłaty w następnych JO 
latach 236 zł. 3 c Naprzód zapłacone odsetki 
wierzycieur" banku i podatek 39 zł. 87 c. Ba- 
zem 17.387 zł 46 c. ,

Stan bierny stan wkładek na rach. bie
żący 1,111 zł. 59 c. Wierzyciele banku mają 
10.149 zł. 44 c. Udziały członków gotówką 
wpłacone 5.370 zł. 55 c. .Odsetki naprzód po
brane 201 zł. 12 c. Straty i zyski, przychód z 
piucentów wynosił razem 1.513 zł. 31 c. Boz- 
chód na procenta od wierzytelności 797 zł, 33 
c. na podatuk zarobkowy i dochodowy 138 zł. 
77 c., na koszta zarządu 12 zł. 45 c. razem 
948 zł. 55 c. Pozostał czysty zysk 554 zł. 
76 c. Co równa się do stanu czynnego 17.387 
zł 46 C.

-uc członków banku zaliczkowego. Przy
stąpiło 208 deklarowali złoźzć na udział 
14.250 zł. Wystąpiło 3 z deklaracją 200 zł. 
Pozostaje 205 z deklaracją 14.050 zł.

Na deklarowane udziały w sumie 14.650 
złożyli członkowie gotówką 5.495 zł, 55 c., 
zwrócono trzem wystąpioaym 125 zł.

Stan udziałów z aniem 30. kwietnia 1872 
5.370 zł. 55 c. Udziałów dłużnych na mocy 
deklaracji pozuotałO 8.679 zl. 45 c.

Pierwszy okres roku obrachunkowego ozna
czony został na czaa od 1. maja 1871 do 31. 
grudnia 1872.

Udziały członków, które złożono do 31. 
grudnia 1871, a które z końcem grudnia 1872 
obdzielone być mają dywidendą wynoszą 3.653 
zł. z powyższego czystego zysku 554 zł. 76 c. 
przypada na te udziały już z dniem 1. maja 
1872 jako dywidenda 1518/ 1#0 procent.

Te rezultaty powinny pobudzić także inne 
miejscowości do zakładania kas zaliczkowych.

Od dyrekcji banku zaliczkowego.
Stanisławów d. 8. maja 1872.

Dr. Ignacy Kamiński.

Wrocław d. 16- maja. Pszenica ioco 
88 f. 25a sgr.; żyto loco 48 f. 177 sgr .; 
owies loco 50 funt. 144 sgr.; rzepak loco 150 
lont. bintto 265 suK-, olej rzepakowy luco 
cetnar 25 ')? tal. na maj-czerwiec 22a/,  tala
rów. Spirytus loco 1000 Trallesa 22 —  22*/ 
talarów gotówka.

Szczecin d. 16. uiaja. 
za 2125 f. 65 —  83 tal.; lS 
żyto loco za 2000 f. 51— 53 tal. 
wy loco 25 tal., spirytus loco

P r z j c l i i n l z ą

z Kialcowa
I fi

ao owowa o g-

zCzerniowieu

z Brodów i Złoczowa

23 x/6 talarów.

Pszenica loco 
mure jakości, 

olej rzepako- 
8 0 %  Trallesa

Wiedeń dnia 17. maja. (Sprawozdanie z 
giełdy zbożowej.) Rzepak i olej rzepakowy. Ten
dencja w tych artyknłaoh w ostatnich tygodniach 
wzmogła się zuakomicie. Jestto skutkiem trzy
mania się wysokich cer tych artykułów za gra-_ 
nicą a mianowicie w Niemczech*i we Francji a 
przecież wiadomo Jest, że widoki zbiorów o3 
wszędzie nader pomyślne dotychczas, chybaby za
szły jakie nieprzewidziane przyczyny podrożenia 
uego produktu, jak up. klęski elementarne, a z 
drngiej strony zapasy zeszłoroczne są jeszcze 
bardzo obnte. Z tego powodu nie tnożna- tej chę
ci poH .ryżki rokować długiego trwania. (P^jNa n i- 
szyiD targu płacą za cetnar olejn 26.5G —  .28 
zł. nett . gotówką. Na teuninatkę po 27 zl. za 
cetnar było dość wiele zamówień. Bzepak ró
wnież ooszedi w górę; stan zasiewów w Wę
grzech jest świeluy i roknje bardzo obfity plon.

Rafinetja apirytusu Juliusza Mikola-
8za notuje spirytus rafinowany stopień 6S, spi
rytus rafinowan; z anyżem stopień 72

7 m. 
11 

7 
2 
7 
2

37
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Ostatmo wiadomości.
Miuisteijake i nieministcrjaiue pisma 

zapewnił ją, źe dopiero na walnem. posiedze
niu komisji, a nie w podkomitecie rząd da wy
jaśnienia co do nowegu pianu, który już 
staje się tak fatalnie mistycznym jak słynny 
plan BenedeKa z r. 1866 Deutsche Atg. juz 
otwarcie zapewnia, że oświadczenie ministra 
Lassera w podkomitecie d. 15. bm. złożone, 
jest zapowiedzią rejterady rządu; a Torstadt- 
Ztg. podaje z k ó ł1 parlamentarnych wiado
mość o klęsce rządu innej w sprawie gali
cyjskiej. Oto, po zwycięztwie cbabrusowem 
wi Czechach miał iząd zamiar rozwiązać 
sejm galicyjski, i upornie tego się domagał, 
.ale cesar? stanowczo odparł: nie pozwalam!

Stosunki rządu z ceutr ąlistami są na
cięte. Od trzeci ani W  ener Alendp. nie 
powtarza wywodów pism ich o sprawie gali
cyjskiej i w ogóle prawię o sprawach przed- 
litawskich— rzecz niebywała1 Organa „mło
dych* z podniesioną przyłbicą rzuciły rządo
wi rękawicę, organa „starych* tam go Iro
nią, gdzie niekoniecznie rząd tego potrze- 
buje, a zresztą bardzo mało bronią. W klu
bie centralistycznym minrstrowit bardzo rzad
ko się pojawiają, i raczej jako widzowie niż 
biorący udział w pracy wspólnej. Kiedy w 
sprawie odpowiedzialności uotarjuszów mini
ster Glaser prosił w klubie, ab]1 wniosek 
Peigera odrzucić, nie usłuchano ani w klu
bie, ani potem w Izbie. 1 ‘

Między centrabstami scysja coraz sil
niejsza. Już d. 16. w Izbie „młodziJ głoso 
wali z Polakami, Słowieńcami itd. przeciw 
rządowi, ale mniemany szef młodych, itech- 
bauer, głosował z rządem i starymi. Refe
ratu podkomitetuwego nie przyjął Deniel. 
W pismacń centralistycznych brak jednolito
ści w doniesieniach, zaparywati&ch, którą 
przed kilku jeszcze dniami zdumiewały prze
ciwników.

W ogóle, w maszynie centralistycznej 
jakieś kółko wyleciało, jakiś ząb się wyrwe ł, 
panewki niesmarowane —  maszyna zgrzyta, 
skrzypi

Z jednej strony słychać, że sprawa ugo
dy galicyjskiej nie będzie na tej sesji Rady 
państwa załatwioną; z drugiej ni, że Herbst 
rychło się uwinie z swoim referaiem ugodo 
wym,’ aby na komi&ję nie spadła odpowie
dzialność za przewlecze] It

V 1 Ji u i j r » UJi ~

Telegramy Gazety Narodowej.

Oocnodzą
ze Brodów i Złożowa o g. 9 m.

.  12 .

rano.
— wieczór
—  wieczór. 
30 w nocy. 
24 wieczór. 
50 w nocy.

11 rauo
12 wieczór.

Pociągi kolejowe na stacji lwowskiej
Podzam cze.

(Podług zegaru lwowskiego.)

Przychodzą

do Lwowa z Brod. i Złocz. o g.
ii*

m. 53
19

wieczór, 
w nocy.

Następny numer „Gazety 
Narodowej4* wyjdzie we wtorek 
o gadzinie 5tej popołudniu.

Kursa 'wiedeńskie] Giełdy
z dnia 18. maja 1872

godz 2 min. 00 po południu.
Wiedeń. Akcje franku austr. 136.00. Wę

gierskie kredyt 153.00. Anglo-austt. 300.75. 
Unionsbank 301.00. Kolei Karola Lud. 255.00. 
Kolej siedmiogr. 182.00. Kolei połudn. 198.50. 
K iej Alfółda 18J.00. Kolei Elżoiety 249.50. 
Kolej lwowBko-czemiow. 165.50.' Węg.Nordost. 
L65.50. Kolei północnej 321.50. Kolei Rudolfa
179.00, Węgierska Ostbahn 139.00. Indemnizacje 
galicyjskie 73.50. Lusy z roku 1864 146.50. 
Usposobienie:

godzina 02 min. 00 po południu.
Wiedeń. Akcje kolei koszycko-oderńergskiej 

185 50 Akcje kredytowe 326.60. .Akcje banku 
anglo-austr. 297.00. Banku obrotowego 200.00. 
Kolei Karola Ludw.ka 252.00. Kolei południowej
196.00. Franio-austr, 135 00. Losy tur. 74 60. 
Akcje banku budów. 122.20. Losy węgier. 104.50. 
Kolei państwowej 361.00. Banku związk. 300.00. 
Napoleondor 8.98. Kolei Łupk. 275.00. Rubel 
rosyjski 0.00, Usposobienie: mocne.

!

Wersal d. 18. maja. Wiadomości 
dziennikarskie o niemieeko-francuzkich 
rokowaniach są przedwczesne. Pewnem 
jest jedynie, że Thiers wystosował do 
gabinetu berlińskiego zapytanie, czy by 
nie przyzwolił na wcześniejsze opuszcze
nie zajętych przez wojska niemieckie ziem 
francuskich pod pewnemi rękojmiami.

Co n oarfhi muc % > 'uło fhe%o| 
'lehtratóttycznyri i.-aaofL d< słus«iycl,_ itL " 

to, ie  ■ BgtMa. raan  *' e  - 
S w  {n iektó^d 1*1

■ fjneEKf wt ifi jo £  bojlcejn ze sz łe j
Wyjechali) ■ :w zrd

r— PowiteiV:t - - .10 -'jKiW.

Zapewniają, że Prusy jeszcze nie ot

| p ty Ui era1 
”  " tęsiioj 
4. Ti nie prow«cJi 

steUi, mt y  r^ sU  a 
- ać . . aze^

Ir* " y  i

nie barca <
r-rtSotj',

"  i.

sądzą jednak, że w 
na rozpoczęcie ro-

w’ły swego zamiaru, 
zasadzie zgodzą się 
kowań.

Jenerał Ubrich (dowódzca francuzki 
Strasburga z czasów oblężenia) w liście 
do Thiersa wystosowanym, zażądał śledz
twa sądu wojennego co do kapitulacji
Strasburgu.

1
Madryt 18. maja. Doniesienia Kar- 

listowskie o zwycięstwach półarzędowu 
nazwano kłamliwemi. Jenerał Ser. ano 
prowadzi dalej zwycięzką kampanię prze
ciw Earlistom.

f ł u « ą  t  tw utsłą,
• V *  % fcytłań jn ą  >

C ryt* ;
Ai B Sięjuf k- 
. i

Pociągi kolejowe na głównym dworcu

Karola Ludwik*.r
(Podług zegaru lwowskiego.) 

Odchodzą
ze Uwuwa du Krakowa o

ido Czerniowie,
fl

do Brod. i Złocz.
-i0

. 8 
i 3 

8 
12 
8 

11

7 wieczór. 
30 rano.
32 rano.
20 w nocy 
52 rano.
50 wiec z6t

L w cw , /  Izby handlowej 
dnia 18 maja 

II. Akcje za sztukę. 
Kolej gal. Karola Ludwika 

„  Lwow.-Czern.
Banku hip. gal. z wpł. 60 /o

IL Listy zast. za 100 M
Tow. kred gal. 6% w. *- 
Tow. kred. gal. g

'i i i  obll.1 »  " r ‘
In iBmnizacK ne SaLo-

IT MoJaty.
Dnkat holenderski 
Dnkat cesarski 
Napoleondor 
Pół iniperjal rosyjski 
Bubel rosyjski srebrny 
B.ub«T rosyjrki papierowy 
Pruskie bilety kasowe 
Srebr'

TiedeA d. 17. maja 
Papiery państwo, mstr 
rtiiita an*tr. w. a. 5J/0 

•, ■, srebrem
Pożyczka osi z r. 1839.

płacą | żądają
złr. wal. a.

255 00 256 00
164 25 L65 26
164 (X) 165 uO
68 00 70 00

82 86 83 3"
74 75 75 30
89 !'0 90 90
92 2 > 93 00

76 35 76 8o

5 30 5 36
5 32 5 39
8 93 9 02
9 09 9 lć
1 70 1 8''
i ra 1 55
1 68 1 69

110 75 152 75

64 95 64 50
71 80 71 90

328 50 33C 00

Pożyczka loter. z i8ó4 
1860 
.8 >4

podatk. z r. 1864
Lirty zastawne domen. 
Ohlig, indemuiz. gal,

„  buków. 
Akoje bankowe. 

Anglo-austrjackie 
Centralny bank 
Kredytowy zakład 
Franko- Austrjackie 
Galie, ula la-tdlu i przem. 
General! ank
^ipo* liczny bank galicyjs 
Krifjowy bank galicyjski 
Narodowy nank ausirjacli 
Yersiti; bank 

Akcje pruemyBłowe. 
mdownicz. Townrz. austi 

Borysł. Patrol. Comp. 
Forjtpr. Hand.' GesaiL 

""e kolejowe, 
Alfoldzka 
Karola Ludwika 
Północna Ferdynanda 
Franoiizka Józefa

94 o 
102 25 
145 i:, 
117 50 
120 00 
76 50 
75 50

29'J l/.,299 50 
5i 58 00 

8 75 329 25

płacą t-lają 
złr. wal. a.

9-1 50 
102 50 
116 25 
118 00 
120 50 
77 50 
76 00

136 25 
000 00 
89 5u 

00.1 00 
00 00 

»3G 00 
133 50

121 50 
00 00 
19 O0

180 00

136 75 
100 00 
90 50 

000 00 
00 00 

832 00
I n  00

121 60 
.10 00 
2J 50“  i 

181 00

Jassy

265 2512% 75 
2335 00 3340
211 CU 211

ooł
Ą

Lwu wsko-UzerUłOW
Rudolfa 
Siedmiogrodzka 
8taatsbahu 
Poładniowa 
Tramway wieu. 
fcupkowska
Wigierska półnoeao wach.

„  ńchodnia
Usty /.aitaw ne.

Galie, bank hipoteczny 6°/ 
Bank wl^cknak. galicyjski Tow. krod. ziem. gal. mi

Bank nar aUgtr W  ^

Bodencreoit w srebrze 5*V 
» t, a 5P 

i Ku’ obi. z pier/ 5D,0
Xlf5ia°Ł Piid’’ P 'n Jr«br. Alfoldzka kole’ » B 1 '
F-rdynanda północna
Aarola ludwijta dawn.
T » „ z r. 1867
Lwow.-Gzern.-Jas. i r. 1867

» a ,  z HI. om.
Budolln

16 i 60 
179 66 
133 5C- 
361 00 
197 %.
7b 10 

167 75 
143 50
87 10

płacą [żądjją
złr wal. a.

180 5o 
184 25 
362 00 
l97 50 
275 7 , 
168 25 
i&i 00 
87 3'

irebr.)

89 bu 
92 25 
74 00 
83 00 
92 80 
00 OL 

103 75
90 00

89 bO 
92 75 
75 00 
83 00 
92 60 
00 00 

104 00
90 50

93 dG 
102 75 
10Ź OC 
100 25 
89 50 
82 40 
96 50

94 00 
104 CO 
102 50 
102 00 
8a 75 
82 70 
97 00

%  
Siedmiogrodzkiej 
Południowej kolei 
P-ń.twowuj kelei 
(10% podat. prot 
Cz ,okE zachodnia 
Elżbiety nowa 
V!,0% podat., prot. w. a.) 
Elżbiety dawni.
Ferdynanda pólnocn. m. k.

d” . , » Wl a-Papiery leteryjne 
Losy Zakkda kredyt twego 

* Rudolfu 
n otan.j! .wowskie 
a Keglavićh 
B br. Palfy 
B ks. Sab- 
a hr. o t  uenois 
B ks Yindischgratz, 
a Walditoin 
v ks. Klary

i
De wisy (3-miesięczne.) 

Hamburg 100 mark b. 
Paryż 100 frank.
Londyn 10 fk ester. 
Franki 100 zł oł. w. p. N

płacą | żądają 
złr. wal a.

93 50 
114 1)0 
11 Ou

91 5u 
000 OJ

91 00
90 0̂  
86 25

1S5 b' 
14 50 
24 Ot 
16 50 
28 50 
40 Ui> 
31 5' 
23 00 
11 00 
38 5u

93 75 
114 50 
128 00

92 00 
000 00

83 80 
44 65 

113 65 
95 40

91 75 
90 50 
86 50

186 50 
16 50 
J6 00 
li JO 
29 Ou 
41 50 
32 50 
25 Ou 
z_ -ji t 
39 5-

84 00 
44 70 

113 75 
95 50

N A D E  S Ł A N E .

Pisaliśmy już kilkakrotnie w iiaszem piśmie 
o piuszku kornenburskim dla bydła, jako środku 
doświadczonym w niektórych stajniach dworskich, 
jakoteż o odszczególnieniu tegoż medaUmi, dzi
siaj zaś, podajemy i skuteczności takowego prze
c z  podojom * krwią, wzdęciu, również skntkuj& 
tenże na polepszenie mleka, osobliwie podczas 
cielenia się krów.

Takowr zadaje się koniom podczas zołzów, 
przeciw Kaszlu, kolkom, w braku apetytu, u o- 
wiec do uregulowania zdrowia, również przeciw 
wszelkim przypadłościom u owiec.

W ogolę zadaje się proszek korneuburski 
podczas najlepszego stanu zdrowia, bowiem przy
czynia się ao lepszego trawienia, nowo nagroma
dzone pożywienie już strawione, a przytem chro
ni zwierzęta od wpływów zarazy, któremu by
dło tak częst" podpada.

( N a d e s ł a n e j .

Niezawodne wyleczer-.t słabości płucowych, 
osłabieuie itd. zapewnia ekstrakt ze stepowego 
rnlfka końskiego Iwanowa. Obacz dzisiejsze me 
ogłoszenie.

. . .



K A N C E L A E J A  U B Z Ę D O W A
n o t u j n s u a

w skutek zamiany po notarjuszu Strzel- 
bickim objęta, umieszczona jest we Lwowie 
w kamienicy p. Wieczyńskiego 1. 10 przy
placu Marjackim.

1.
2995 2 -6

L. 570.

Konkurs.
W celu obsadzenia p o s a d y  a k u 

s z e r k i  m ie js K ie j  w Gródku z ro
czną płarą 105 złr. w. a. rozpisuje się 
k O J ik u rs  d o  k o ń c a  M a ja  1 8 7 3 .

P o s a d a  ta u d zie lo n ą  zo sta n ie  na 
r o k  p ro w iz o ry c z n ie , po k tó re g o  u p ły w ie  
w m ia rę  ud ow od nio nego u z d a t n ie n ia  i 
n ie n a g an n eg o  p ro w a d ze n ia  s ię, s ta b ili-  
za c y a  z praw em  e m e ry tu ry  o rze czo n ą 
z o sta n ie

Starające się o tę p osa d ę , mają 
swe podania, zaopatrzone w metrykę 
rffrztu, świadectwo moralności, dowor 
znajomości języków krajowych, jyplorr 
asu szerji, i świadectwa nabytego w 
tym zawodzie p r a k ty c z n e j  uzdatnie
nia wnieść do tutejszej Zwierzchności 
gm irrej. 229*1 3—3

Gródek unia H - Maja 1872. ■
L~457* 2299 2—3

W akujące posady
Potrzebny jest r a c h m is t r z ,  pensja 300 

zł., ordyaarja 60 korcy, utrzymanie koni, 
bydła i t. p. .

B u d o w n ic z y ,  do ugody ryczałtowej.
3 .  e k o n o m ó w  kawalerów, z pensja 200 

zł.'wikt itd. Kompełjwać mogą tylko człoi 
kowie Towarzystwa wzajemnej pomocy oficja
listów prywatnych.

Podania i odpisy świadectwtwęaz, z poszczę- 
gólnieniem wieku wnosić należy do biura To
warzystwa wzaj. pom. Oficjalistów prywatnych 
w rynku 1, st. 228, n. 11.

Termin do 1. czerwca b. r.
Podania, przez PP. ułnżbodawcow nieuwzglę- 

dnione, zostają bez odpowiedzi.
Lwów dnia 6. maja 3 872.

Br. L  ' T’ 1 ’okulista,
b y ły  a sy ste n t k l in i k i  o k u lis ty c z n e i

W W i e i l i l i l l ,  2235 2—10
mieszka przy ulicy Hal:cki\j Vr 21 
nowy, ordynnie od 2— 5 po południu.

Pora zdrojowa Jwoniczu
'.ozpocznie się z dniem 1 czerwca. 

Zamówienia] na mieszkania przyjmuj* za 
rząd zdrojowy w Iw on iczu . 2234 3—3

Amolil Werner we Lwowie
utrzymuje na składzie

a

W itai. W. Smocho wskieg o
i  8 p ó l k i

Biuro kom: sowę
i AJENCJA POWSZECHNA

we Lwowie,
pr»y ulicy Nowej pod l. st. 306. 

dostawszy wiele nowych majątków pod b a r 
d z o  k ó i z y s t n e m l  w a r u n k a m i  
do sp rzed a m y, jest w możnoścci nrstre 
czenia i pośredniczenia w zaliupnie tychże 
i innych po różnej cenie od 5.000 zh. do 
600.000 złr.; zarazem p o s z u k u je  in
nych mejatków do s p jr z e d a iy  i w7y- 
d z ie r ż a w ie n ia .  1999 3—?

I
^  Otrzymałam świeże 2202 4—4 

# -
w najmodniejszym guśccie, to jest: Ba- y, 
atow“, włosienne, brukselskie, koionkowe, (fi 
kapelusze spacerowe słomkowe i noweg( -  
rodzaju (Panama), które dla swej szcze- _ 
gólnej lekkości bardzo są poszukiwane, *  
kwiaty i pióra, czypeczki wizytowe, ne- ™ 
gliżyki, kokardy, kołnierz., pelerynki, 

f) rękawki itd. siateczki (invisibles; i z gru- 
j? bego sznuraa jedwabnego, najnowsze i 
*  najmodniejsze, polecam takowe po naj- 
t| tańczyeh cenach

M . Topolnicka
9 w e L w o w ie , p łac H a lick i N r, 1.
| Zamówienia z prowincji zaraz uskuteczniam.

i9i4 10 -to N a j le p s z y c h

ZEGARKÓW
dostanie bezsprzecznie

jedynie u M. JtŁiillej*,

W ireii-FabHk,
W ie n .  Babenlergtrslrasse Nr. 1,

Z e g ir e k  kieszonkowy* z przyrząden  
p ia n ia  i łań cu szk iem  .

Zegarek Montrmartre z łań̂ uŝ k 
Z e g a rk i ze brebra ch iń sk iego  *

„  ze z ło ta  ch iń sk iego  . . *
Srebrne cy lin d ry  z łańcuszk iem

Ceny -we Lwcwrc.

do
. . 45 ct.

1 z ł. 1 z ł .  50c. 2 zł. 
. . . z łr .  3, 4»
. . . .  „ 4. S.

•Ir 8 . 10. 12.
C ylindry ae z ło ta  ch iń sk iego  z łań c „ 8, 10, 12.
-  , »  ; n *  ji aavonette „  10, 12, 14.
Srebro*1 ank ry  * łr .  14, 16, 20, 26

iPtwontei j  . , , z łr . 14, 16, 18, 20, 25. 
& u  •jfteJaoSierT *«, t łu ts  dkbńskiejro . . . t ł r .  10, 12, 14. 

. i*m *  • _ . . . złr. 22, 26, 80, 35.
rfe * '  . . ŁłT. 35 , 45.

Z łr .  P fofi* iyehi ł f  “̂ ■naifce zega rk i po ito su n k b w o
-nach do n ab ycia .

G R A B I E  .  Howarda XX 3 6 “  kolą dre
wniane . złr. j 45.

— „ XX 3 6 “  koła żela
zne kute . zlr. 155.

_  B MC 4 3 “  koła żela-
Wit • a'
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nku, w większych lub 
jach, dostać - można 
małym, 
ośc udziela Zarząd ko- 

'k v i  a r z a n ie ,  poczta 
2286 2—3
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■odróżnjącej polecić 
irniowcach. Tenże 
sownem położeniu. 
Iług teraźniejszych 
ilość z komfortem 
pokojami, jatoteź 
wania (po najwię- 

ca i najnlubieńszych 
i wuiei i piękna pościel; 

Winę itkie piątra, jako- 
ibom publiczności, 
itrawy we wszy»t- 
ą się liczne dzień- 
w najwyborniejsze 

iynach umieozczono 
H o te l W eisa  

a ośw ietlen ie  
.ii w obszernym i 

jszerna restaurauja 
najnowszej kon- 

idziwe i doboi-owe 
loroszki ułatwiają 

2317 2 -3  
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Kilka folwarków
do Państwa Strnsowa należących, są do w y
d zierżaw ien ia .

Bliższą wiadomość w Zarządzie dóbr tamże, 
poczt. B l ik u liń c e .  2225 3—3

G W l i K D A
roczniki 1869

Czasopisma ilustrowane dla kobiet
1870, są jeszcze zapasem: egzemplarz zbroszurowany (po zniżonej cenie) 

kosztuje 1 złr , albo oba i ’ 7,em 1 zlr 4C ct. _ ^ , .
Między innemi zawierają: J ty c io r y s y : Kaplińska Zofia z ryciny Barbara Radzi

wiłłówna z ryciną, Żelechowska Józefa, Ater.„is, Sierakoy ska Apolonia z ryc., Puzynina Ga
bryela z ryc., Leśniewska Ludwika z ryc., Hofmanowi, z Tańskich Klementyna z ryc. t lak 
wel Elżbieta. P o w i e ś c i  : Żona aniołem stróżem; Zoe, opizod z dziejów Grecji z ryciną 
według Grotgera; Ditko, z podań rodzinnych, Piastunka, opowiećć z poczciwej przeszłości; 
Jadwiga królowa polska z ryc.; Drogi Opatrzności; Stałość dziewicy ; Częstochowa i jej 
przeszłość z ryc.; Zgcn Wandy z ryc. ; Oblężenie Trembowl z ryc.; Skutki łakomstwa 
z ryc.; P o e z y e  znakomitej wartcfci j różnych autorów, jak A. Gillera, Wandy zJNielisza, 
Jana Berdo, Pauliny Wilkońskiej, Gabryeli Zmiechowskiej, 17 ” w “ łlK. z Wołjnia iip. O pisy i

Ubiór dawnej dziewicy polskiej z ryc.; Unia Polski i Litwy z ryc.;
oświecenie „i° kobiety z ryc ; Poewi^-
z ryc.; Tancerki w Indjach z ryciną,

I t o z p r a w j  o potrzebie wyższego wykształcenia kobiet przez W. St.; Potrzeba wiedzy
kucharskiej dla kibiety; Słowo o naukowem wychowaniu dziewcząt; Wychowanie

w p o w ia d u n ia : . . .
Mi ejskie służące z ryc.; Przytomność ir,»tki z ryc : > 
cenie się kobiety z ryc.; Ochronk- małych dzieci

Polek.
Zarazi, mody przez Zofie z Biiozówki; O modzie przez_Wołodego S_ibę z ryciną;, jospo- 
dyni domu; O pubncznem wychowaniu kobiet prze: Śmigielskąj Miłość macierzyńska przez 
Zofię z Brzozówki; Umiejętność zarządu domu; Znaczenie kądzieli przen J Bndziszewską; 
Uwagi o wychowaniu dzieci. H z c c /.j  tyczące się  gosp od ain iw a d o m o w eg o ; 
obfity zbiór przepisów zajęć kobiecych z rycinami; R ze c zy  tyczące  się  p ie lęg n o 
w ania zd i-o w ia ; W z o ry  robót ręcznych z ryc. sza rad y  itp. rozm aitości.

Zyczący nabyć „Gwiazdę", zażądają takową za pomocą karty korespondencyjnej pod 
adrerem: „B o  re d a k c ji ,‘,O w iazd y“  we' L w ow ie p o d  X r . 3*/4“, za które] 
otrzymaniem przesełają się egzemplarze za przekazem pocztowym. 2283 2- -3

Nabyć tamże można także:
a) Pamiętnik kapitana gwardji narodowej częsc 1. i 2...........................................60 kr.
b) Nieśmiertelni czyli powstanie nad Bajkałem w r. 1866, dramat w 5 aktach 

przez Z. D . ...........................................  . . . . . . 50 jtr.
c) Złoty Krzyżyk, komedja w 1 ateio przez Paulinę WiJkońską . . .  20 kr.

We Lwowie są powyższe dziełka na składzie w księgarni polskiej przy ulicy „Kopernika."

WINO TONICZNO-PRZECZYSZCZAJACE KREW
PP. MONTREU1L w PARYŻU.

Wino to, w któiego skUd wchoazi jedynie Salsaparyla i Chinina czyszcą krew, wzma
cniając siły chorego. Pozbawione własności drażniących, właściwych innym środkom 
lekarjkim krew czyszczącym , działa tonioznie na błonę śluzową żołądka pobudza apetyt i ula- 
tWia trawienie. Zapisują j ! lekarze z pomyślnym skutkier: w słabościach ndzielającyrdi się. 
niedawnych4̂ i zastarzałych, przeciw wyrzutom na skórnym i skrofulicznym w ogóle we 
wszelkich chorobach ze zepsucia krw pochodzących. 1q50 17—24

We Lwowie w aptece p. M i k o 1 a s c h ; Krakowie w aptece p. T r a u c z y ń s k i e g o .

C en n ik
4 P T E R I  HOMEOPATYCZNEJ

urządzonej całkiem oddzielnie od istniejącej aleopatycznej, 1897 5— i

Piotra M ikolascha we L w ow ie
Dra Lutzego w Kothen:

Apteczka o 43 środkach w pigułkach 30. roztarcia
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Na oświatę ludu!
K S I Ę G A R N I A  P O L S K A

wydaje swoim nakładem w polskim przekładzie

DZIEJE POWSZECHNE
F r .  O l i .  N z l o s e r a ,

z którego to wydawnictwa całkowity czysty dochód, mający wynosić 1 7  ty sięcy  z łr .  
u w pomyślnym razie przy większym udziale publiczności przeszło 5 0  tysięcy, 
przeznacza się na oświatę ludu.

„ i ) / i l l M  Ic P u A V N /iI .( 'l I M > ‘  E r . C li. S z lo s e r a  rozpoczną wycho
dzić w miesiącu lipcu b. r. i nieprzerwanie będą wychodziły po 2 zeszyty'na mie
niąc aż do ukończenia dzieła. Każdy zeszyt zawierać będzie 6 arkuszy druku czyli 96 
stronic dużej 8ki. Cena ;eazytu oznacza się na 3ó centów tylko!

i zedplata na całe dzieło z 98 zeszytów wynosi we Lwowie 3 3  złr , 6 0  c .  
a pizeaylką w Austrji 3 5 .5 3 . W Prusach 3 4  talary, we Francji 1 3 0  franków. 
Po wyjściu z druku cers będzie podniesioną do 5 0  zł.

Uprasza się o nadsyłanie przedpłaty na całe dzieło, w ten sposób bowiem 
wiele ułatwi się wydawnictwo.

Przedpłatę można składać częściow- Płaci się z góry za ostatni kwartał wy
dawnictwa i za pierwszy, a następnie w każdym kwartale odnawia się przedpłata z 
wyjątkiem już opłaconego ostatniego kwartału.

Przedptata kwartalna wynosi we Lwowie 3  z ł .  IO c . Z przesyłką w Austrji 
3.<.3, w Prusach I  ta l. 15 sr. g. We Francji i innych krajach 7 .5 0 .

Uprasza się o wrzesne nadsyłanie prenumeraty, abyśmy mogli obliczyc ilość r.akł„- 
du, a wiele na tern zależy, g lyż dedrukowywarue p.tem pociąga za sobą osobne koszta. 

Prenumeratę przyjmuje się do 1. lipea b. r. £185 3—30
Prenumeratę nadsyłać należy pod adresem:

D o  K s ię g a r n i  P o l s k i e j ,  12. ul. Kopernika we Lwowie.

£  Ważne dla właścicieli realności.

cłr. — ct
160 „

,, 80 ,, ,, ,, . 
a 1A4 ,, ,, ,, „ ,,
„ 60 „  „ „ „ rezerwowa

24 ,, ,, , » ■ ) ) . •
na anginę z broszurką . . . .  
od b >lu zębów . . . . .
„  cholery . . . . • •

Dra Jr. A. GtintŁ ra ii EJtngensuiaa;
Apteczka o 120 ś::odkacb w płynie, 3ciej i 6tej potęgi .

a 11 Su „  ». ,, ,, ii •
i» ii HO. ii u  ii ii u .

i i .  n K8 „ „  „ ,1
„  „  120 „  pigułkach 15go roztarcia

QA»» I i tf a »» »»
■ 60 -

44
Centralnej apt, El lomeopat;, ezne] w Lipsku:

Apteózka u 120 środkach w płynie 3eiej i 6tej potęgi
n n ® 0 „  n n n i i
« 1 ®  " 1 1 1 ) 1 1 1 )

PIOTRA M IK O LASCH AV e Lwowie:
Apteczka o 24 środkach w płynie 3ciej i 6tej Ji U tęgi

_ n 40   „ „ ___  „   „ n

kieszunkowa

1

w pig. 30go roztarcia w pularesie
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» 80 „

i  „ 1 2 0  „
.  160 „

■ P  ».  240 „
i) n 24 v
” ” 11n n 60 „ .

■» 80 „
Każdy środek pujedyn zo , j

Apteczki zawierające środki pierwotne wielkości tej samej, o połowę drożej od cen powyższych. 
Pioszek przeciw cholerzi J-. riutzego . . • . — złr. 50 ct
Dr. Giinthera środek dla b; uła przeciw zarazie pysk. i ramcznej flaszka 1
Kawa homeopatyczna dra Lutzego . • paczka —

„ T z żołędzi . .. • \  funtow a,; —
Czekolada homeopatyczna . . funt 1
Cukier mleczny
Maozek homeopatyczny . . . . .
Opłatki homeopatyczne •
Spirytus homeopatyczny . . . . .

D Z I E Ł O  H O M K O P A T l t Z A E :
1. Nauka homeopatji dr. Lutzego w języku niemieckim . . 4 złr.
2. Tożsamo dziełu spolszczone przez d r Kaczkowskiego . . 5 „
3. Lekarz domowy Podn ysocLiego . . . . 5 „
Weterynaria Dłużniewskiego, nowe poprawne wydanie . • 2 „

o h d  p r o s / k i  r e j d l i t k i e .
Te proszki z powodu wypróbowanej swej skuteczności zajmują pomiędzy 

rozmaitemi środkami domowemi pierwsze miejsce, co stwierdzaj, ze y, .zystkich 
krajów państwa austrjackiego nadesłane poświadczenia i dziękczynienia. Szczególrie 
z pomyślnym rezultatem dają się one zastosować w leczeniu samulenia i zatkania ciała, 
niestrawności i zgadze , dalej w kun tach . cierpienia nerek ,  nerwowym, bolu głuwy, 
uderzenia krwi, reumatycznych afekcjach, hysterji, skłonności do wym. >tów i t. p.

C ena p u d e łk a  orygin aln ego  w raz z p rzep isem  u życia  
k osztu je  1 z łr . a . w.

d d k a  f r a n c u s k a  i sól .
Najpewniejszy środek domowy dla cierpiącej ludzkości na wszystkie we 

wnętrzne i zewnętrzne zapalenia; na rozmaite słabości; do użycia na ból 
głowy — uszów i zębów, na blizny i rauy, ua owrzodzenia skiroWe, zapaleni* ócz, spa
raliżowania i zranienia wszelkiego rodzaju i t- p. 1896 7 -  ?

W  flaszk a ch  w raz z p rzepisem  u życia  8 0  ct. a.

W
w .

r tranowy z wątroby dorsza.
Najczystszy i najskuteczniejszy gatunek tranu lekarskiego z Bergen w Nor

wegii, ktoregu nit należy zamieniać z tranem sztucznie wyrabianym
Prawdziwy olej tra.iowy z wątroby miętusowej uływ -i<- -  -u-jt-y ę . r f c a t -  

kium "w słabościach piersiowych i płacowych, ssJcrofułdch i "łabosciach Rachitis. Leczy 
najzastarzaisze cierpienia pudagryczne i reumatyczne, również jak i chroniczne wyrzutu 
n o s k ó r n e .  1 1

C en a I  n a sz k l w raz z  p rzep isem  u życia  1 z łr . a. w.

We LWOWIE apt. Ą. Berliner, Z. Ruokera, Kleina Wwa, K. Schubuth, F W Królikowski.

2 „ -
_ 2  a  -

7)
2 „  -

w Białej Reichart, apt.,
„ „  Keler, apt.,
„  „ J. Berger
„ BrzezanaJi Adalb. Kordecki, ap.,
„ Brodach Ed. iiiska ap.,
„ „ E Grilanspann, ap
„ „ M. S. Francos,
„ Chodorowie 'L. J. Krynuki,
„ CzerniowcaJ. Karol de Chalbazani, ap., 
„ „ jdrzizowski,
„ ,. Ig. Schnirch,
„  Dobromila, A Grotowski, ap ,
„ Drohobyczu Kleczkowski,
„  Glinianach Hełm, apt.,
„  Husiatynie Teofil Burnatowicz,
„ Jaworowie L. Lachowicz, ap.,
„  Kałuszu Buchalski,
„ „ Rzaczyński,
„ Kołomyji Daw. Kramu*,
, Krakowie f r. Sawiczewski, ap.,

,, M. Jawornicki,

w Krakowie Józef JaLn 
„ „ Józef Trauczyński,
„ Limanowie Ant. Muller, apt.,
„  Nowym S\czu Koi terkiewiczewa, wdowa 
„  Nowym Targu G. Laur,
„  Eg.dgórzu S. Schietinger,
„  Przen yślu Gaidetschsl 
„  „ E. Machalski,
„  P zeszowie J. Schai+ter i sp.,
„ Skolem W. Liebesmann,
„ Stanisławowie Stecher-Sebenltz 
,, Stryju K. Krzyżanowski,
„ Suczawie E, Botczat,
„  1 armpulu A. Morawetz,

„  C. Buchelt,
„  Tarnowie W . T. A. Wielogórski.
„ Wadowicach F. FnJtłn,
1 Zaleszczykach J. Kodrębski,
„ Zbarażu N. Sfissermanu,
„  Złoczowie 0. Fadenhecht.

P o w sze ch n ie  uznana p o trze b a  z a o p a try w a n ia  b u d y n k ó w  o g n io ti w ałem  
p o k ry c ie m , w y w o ła ła  m y śl z a w ią z a n ia  s p ó ł k i  p r z e m y ś l e w c ó w ,  któ ry ch  
p ra ca  do togo ce lu  je s t  p otrzeb ną.

Gdy wreście Rada miejska lwowska , uznając kon cczność zaprowadzenia 
ogniotrwałego pokrycia, uchwaliła obowiązkowe pokry»le dachów materjałem 
ogniotrwałem przy nowych Kudynkaeh i odnowienia starych, więc sądzimy, ze 
si£ przysłużymy pp. właścicielom i zarządcom dumów we Lwowie, tworząc 
spółkę fachowjch mężów w celu pokrywania dachów ogniotrwałym mate jałem, 
któta wszelkich robót potrzebnych się podejmuje i takowe sumiennie wykona 
za cenę umiarkowaną.

Spółkę tę stanowią; Felix Piątkowski, blacharz,
2117 5-6  Jan Schultz, cieśla,

E d m u n d  BLóbler, budowniczy.
Ktoby sobie życzy} korzystać z usług spółki nmch się raczy żgłoyić do 

handlu Feliksa Piątkowskiego i. 3 pfZy ulicy Sobieskiego (dawniej Nowej).

Do P. Maj. Se..... w Str. " " C i
Wzywam Pana, byś do tupną pszenicy, 

zawartego i zapłaconego jeszcze w grudniu 
r. 1871 — należące mi 20 korcy do dni 15tu 
oddał. W przeciwnym razio wymienię nazwi
sku pańsku i dzczegóły, które mu nie będą 
zbyt ruiłemi. 2320 2—3

M e łn a  dnia 14. maja 1872.
K. M.

W  e  i  s s.

słabości 
płuco wych,

nikłości ciała, o>łabiema 
żołądka i ciała, skrofułów, 

niedokrewności itd. 
zapun.ocą

k o n d i e n z o w a n e g o 2098 9—9

stepowego eileh tełiego Iwanowa.
T en  w yb orn y  środek  b ę i n im y  P(«i 7- dojnego m leka k lacey  'stepow ych KalmiT en  w yborn y  środek  le cz n t fc y  preparuje m  ?  dojnego mleka k la c iv  stcD ow vch K atm uków  

| i B a sk irów  w  p o łu d n io w e ^ U o s ji .U  F ^ % T e m , o ^  k K ry ch  Pyiyw ie^ye a ino w . l ę s o i  m leko s k ia -
iw a  gę na to 

posta w ion ó

z d o ln y m  c h e m i k o m  u da ło  Si,ę;  i Sze  o k o l i c e .  W  o g ó l e  ten  p r e p a r a t  nie p J d i « a ^ WAne[n a jd łu że j i daje s ię  p r z e w ie ś ć  w  ttn jod leg le jsze  u »  r żadnemu

1 zepsu ciu . , . . . s ło ia ch  opatrzonych  marką ochronna w raz z nrze
W  szcze ln ie  zam kniętych  O ^ g ^ l n y  ) ^rodek  p0 cen ie 1 z ł. 50 e t ., za pobra -

pisem  u życia , przetłumaczonemu z r o s y j S K i e g o ,  / . - - - - g a i a c y m  o d s t ę p u j ę  s i e  o d p o w i e d n i  rabat,
n ie m  pocztow em  1 zł. 6 0  ct. w raz z opak ow an iem , ^ dsp  J .  danie bezp ła tn ie .

O bszerny opis tego środk a  lcc z a ic z e g o  p o se ł*  s ię  . _  T \ M tła n l i7 n M f ł  h p i
General-Depot fur Oesterreich-Ungarn und De 

F r a n z  D o r r  in ^ i e n ,  Stadt, Backerstrasse J N u / 4  
We L n o w i e  do nabycia w a p t . p o d  węg< K o r o n ą  J -  " ICP *

UŁATWIAJĄCE TRAWIENIE
| Z MLECZANU SODY I MASNEZYll

RBURINduBUISSON
Pigułki te przepisywane są przez najzna

komitszych lekarzy paryzkich w b o la ch  
żo łą d k a *;'w  traw ieniaeli m o z o l
n ych , d łu g ich  i b o lesn y ch  w o d 
b ija n ia  cli i k w a sach , w .d ęciach  
ż o łą d k a  i k isz e k , b o la ch  g ło w y  
i m ig ren ach , w b ra k u  apetytu  i 
sn u , w woinitacla następujących  
p o  je d z e n iu  zaflegm ien iu  i k a 
ta ro m  ż o łą d k o w y m . Pobudzają ape
tyt n osób przychodzących do zdrowia i za
stępują skntecznie pastyiki mające za pod
stawę wody mineralne alkaliczne.

Dostać można we Lwowie w aptekach 
pp. P. Mikolascha, Berlinera i Ruckera; w 
w Brodach w apt pp. M. Kulłak i Fr° uzos; 
w Krakowie w apt pp. J. Trauczyńskiego 
i Redyka.___________________1842 3 -20

S m m nasiona
warzywne, kwiatowe, pa

stewne ! drzewowe
n a d e s z ł y  i  p o l e c a ,  25—25^

H H H H 
S Ĥ  wzywa

a "H H H H 
i  H H H H H H H H H H  H
i

Na
do

mocy upoważnienia Walnego Zgromadzenia z dnia 10. Kwietnia b. r. Rada Nadzorcza

V płaty 20 °|o na akcje (kwity tymc/iasowe)
c, k, uprzyw, gal. akcyjnego Banku hipotecznego.

Wpłacać należy począwszy od dnia 15. maja 1872 najdalej do dnia 1. lipca 1872 .
Uprasza się przeto P. T. Akcjonarjuszów, aby w myśl §§ 

szyrn terminie chcieli uiścić
16, 17 , 18 statutów, w powyż-

20  °!o czyli po 40 złr. w. a. na akcją 2288

1
2—3

Główny skład nasion 
4ULJITSZA ADAMA

we Lwowie przy placu Maliackim 1. 10/
• ■

H H H H H H H H H 
H H H H H Ha
H 
H H 
H H H H

§. 16. Za każdą na terminie nie uiszczoną wpłatę ma być wynagrodzoną Towarzystwu prowizja zwłoki po ^  
6°/o rocznie, licząc od dnia zapadłego terminu. N umera kwitów tymczasowych, na które wpłaty w terminie oznaczony10 10 
niezupełnie uiszczone zostały, będą trzykrotnie ogłoszone w tych samych dziennikach, w których rozpisane były wpłaty, *  
z odwołaniem się do następstw, statutami przepisanych na przypadek uchybienia wpłat.

Trzydzieści dni po tern ogłoszeniu, może Towarzystwo orzec, ii opieszali subskrybenci utracili 8ffe Prawa 
do Towarzystwa i kwity tymczasowe, na które wpłaty nieuiszczone nie były, wygasły, a w miejsce wyga8*v f' kwitów 
wydać z temi 3amemi numerami nowo kwity tymczasowe i takowe naraz lub częściowo, w jednym dnia łab w k iks 
dn.ach sprzedać. Ilość i numera unieważnionych tym sposobem kwitów tymczasowych będą p u b lic z n i0 ogb szone.

§. 17 . Kwota uzyskana z sprzedaży kwitów tymczasowych, po strąceniu kosztów sprzedaży, obróhoną będzie 
na zapłacenie Towarzystwu zalegających należytości. Właściciel wygasłego kwitu t y m c z a s o w e g o ,  niema jednak w żadnym 
razie prawa do zwyżki, jakaby się w skutek sprzedaży kwitu okazała.

§. 18. Kwity tymczasowe, dla których niema należytego poświadczen i, i 0 zapadłe wpłaty uiszczone zostały, 
sprzedawane być nie mogą.

wraz z 5 °/0 odsetkami od 1. stycznia po dzień uskutecznionej wpłaty, do głównej kasy Towarzystwa 
we Lwowie, przedkładając równocześnie kwity tymczasowe dla odstemplowania takowych i uwidocznienia 
uiszczonej wpłaty.

Lwów 10. maja 1872.
Rada Nadzorcza.

HHHHHH
HHH

^



■ *  ■  ■ n  f  i|ff e | _ r m m w u  u  >
Młaau J. Politiskiego

Dziefo to obejm ujące 11 arkuszy' dżuku i litog .a tji, je s t  tak popularnie i 
praktycznie opracowane, i ż kaiuy w przeciągu kilku m iesięcj, bez najmniejszej po
mocy n au czjcie la  stenografji nauczyć się może.

Książkę tę zalecamy szczególniej uczącej *ię mioozieźy ,  dla której 
stenografja w dzisiejszych czasach stała się nieodzowną potrzebą de spisywania 
wykładów. Praktycy i nauczyciele znajdą w uiej po raz pierwszy gruntownie opra 
cowany dział o skróceniach zdań i liczne przykłady do wprawy w spisywania mów 
parlamentarnych. *  Cena egzemplarza 4  złr. w. a.

Prenumeratę na Bibliotekę stenograficzną na rok 1872 w kwocie l  zł. 50 c. 
przyjmuje Administracja Gazety Narodowej.

R zep a  b ia ła
okrągła i długa, 

prawdziwy a n g ie ls k i

T  u r  n i p  s
• świeży i czysty, 

w głójmym składzie %asion
A i i t u i i i e g o  H o r n a

przy ulicy Krakowskiej Nr 17 
   w e  T .w o w ie .  * ■ ^327 1 O balsamie Bilfingera

skutkującym przeciw reumatyzmowi i goścowi.
Berlin 26. kwietnia 1872.

O d  1 0  l a t  c i e r p i a ł e m  n a  r e u m a t y z m ,  który w pewnych po
rać n takie przybierał rozmiary, ż e  n a  c a ł e m  c i e l e  b y l e u  z ł a m a n j  
Wszystkie środki, których podczas owych cierpień używałem, były  daremnemi. 
Kąpiele parowe, których używałem, ujmowały mi wprawdzie sztywność człon
ków, jednakowoż na drugi dzień cierpienie się powtórzyło. W  końcu poleciłem 
się memu nieszczęśliwemu losowi i błagałem o rychłą śmierć, by zakończyć 
cierpienia Kilka razy radzono mi

B a ls a m  B ilfin gera , *)
lecz do tego środka nie miałem zaufania. Przepędziwszy kilka nocy bezsennie, 
zdetydowałem się w końcu i poszedłem do p. Bilfingera, opisałem mu moje 
cierpienia, a  g d y  s i ę  p o w t ó r n i e  h a l a ą m e i n n a i H r ł e m ,  o p u ś c i ł ]  
m i ę  b o l e .  (

Po kilkakrotnem natarciu odzyskałem życie, a po 14 dniach, gdy c a ły  
i ,  ul b a lsa m e m  się  n a ta r łe m , b y łe m  zu p e łn ie  zdrow ym . 
Panu Bilfingerowi tedy zawdzięczam moje zdrowie, i każdemu o tem powia
dam Panowie Schwan & Sp. alte Jacohstrasse Nr 118, u których jestem za
trudniony, wiedzą co ja  wycierpiałem, i że do prący niezdolny byłem , i  mogą 
powyższe poświadczać,- r f Q f j n W  f u t Ś e l d t ,

2291 1— 3 y  UuU ! ?  Koppenstrasse iNr. b«
vj  Skłaa dia hwowa w apt. poa węgierską koroną J. Piegesa

Cena całej flaszki 2 złr. 50 ct. '-*■  pół flaszki 1 złr. 40 ot, " "  "

Polacy! Ziomkowie!

SUCHOT!

Korneuburg,
dnia 19. maja .1872,

lilifiski zdrój Szczawy
Z powodu swej obfitości węglanu sódy (na 10 000 części wagi 30,085) zaj 

muje tenże pomiędzy wszystkiemi niemieckiemi szczawiami bezsprzecznie pierwsze 
miejsce, odzuacza się w skutkach swej alkalicznej działalności, podwyższa energję 
alkaliczną wjkrwi, przed wszystkiemi podobnemi środkami i okazuje się bardzo sku
tecznym w zgad ze , k urczach  ż o łą d k a , ch ron iczn ych  k atarach  
ż o łą d k a , w kw asach  m oczow ych , d ia ta zie  k a m ie n ia c h  ner
kow ych , w gośćcu, ch ron iczn ym  reu m aty zm ie , w ch ron iczn ym  
p ęcherzow ym  i p ła c o w y m  k atarze , p rzy  tw orzeniu  się k a 
m ien ia  żó łc io w e g o , zatłu szczen iu  w ątroby w ta k  zw anych  
h em oro id a ch  śluzow ych i sk ro fu ła ch . n  2130 4— 6

C. k. radca dworu Dr. Laschner twierdzi w swoim, terapeutycznym opisie 
o kwaśnej wodzie Bilińskiej jak następuje: * i i P  i i

Porównajmy skład chemiczny rozmaitych, tak ciepłych iakoteż zimnych po- 
debnych wód mineralnych podług rozbiorów Bławnych chemików z wodą kwaśną 
Bilińską, to się okaże, że tenże pominąwszy ciepłotę, n a jb liższy m  je s t  zd ro 
jo w i V ich y , a nawet może bez wątpienia być postawiony na równi ze źródłem 
Vichy. Przywiązujemy do tego twierdzenia osobliwszą w agę, gdyż może nam 
zupełnie zastąpić wody Vichy, a z resztą użycie tej wody zt wzglęgu na ciepłotę, 
może nawet zajmować miejsce przed źródłem Vichy, gdyż ząwiera o wiele więcej 
kwasu węglan ego, który powolnie na wolnem powietrza się ulatnia, a przy ogrza
niu tej wody mineralnej skuteczność staje się jeszcze większą.

Z Bilińskiej wody kwaśnej wyrobione i z powodu skuteczności leczniczej 
w austr. farm, akopei odznaczone < 1

P. Kernreuter

(Bilińskie ciasteczka na trawienie) 
używają się z osobliwszą skuteczuością w dolegliwościach trawienia i cierpieniach 

żołądka, działają szybko w organizmie dziecinnym w skrofułach.
Wysyłka w wielkich i małych pudełkach z przepisem użycia.

M  F . L .  Industrie-Direction in Bilin (Bohmen)

Niżej podpisana reprezentacja - -

Akcyjnego Banku ubezpieczeń od szkód elementarnych
wyposażonego kapitałem zakładowym w kwocie - i

R n leta  !! jak w 
Wiesbaden. Ta har- 
dzo zajmująca gra, 
kosztuje 40 c. wię
ksza 93 ct., 1 z. 20 c 
.leszcze większa zł 
1‘90 Ozdobne wiel
kiej konstrukcji zł.

VWKT

n o n i i

a -w dtnJ} X i i  ’ i tiOy ji.



proch*'
1 fnt wagi.włfijłeńskmj

w a l .  a n s i r .  i  uz l r .
' T ", —

_ ■ sprzedaje
um^ji i i

F .  W .  K ró liko w ski,
“ ■ we Lwowie "  2118 5- 3

K t f ł f U L  i *D z i e r ż a w a ,
w doorej glebie do 300 lab "Więcej mo/gćw, 
wraz z obszernym dworeiu ; '  nlynkami na 
lat 7“V>d: korzybtneiii kondycjami od 1. Bpca 
1872 <f wzięcia. 2313 1 —2

Bliższa informacja u pana L u d w i k a  M a >  
j e r a  w kamienicy Pola we Lwowie, lub u p. 
A yg. Ś w ię c i c k ie g o  w fjfriujiławowie.

IrioiilMysew ew i eiw «J I  Ii tri &  i n s o t w o i i^ n lu O

S k łą d .z n a n e g o ; '

. 1 9 i d l l )  Bi‘> 9 iu h łX  ll!»<1 n Ul J 
ił  ( i d  f l b i d  . l i » ł  »‘> :n T i  i.m

L. 271 3K<"

K u i i k u r u .

do końce
:aći

winni

C e l e m  o l i s d d / e n i a  p o s a a j  j e  
k r ę t a c z a  K a d ; '  p o v i a t « w e i  w
Tarce z roczną płacą 500 złr. w. a. 
i amelioi acyą roczną w kwocie 100 zlr. 
w. a. rozpisuje się konkurs 
Maja 1872.

Ubiegający • się o te posady 
wykazać wieK swój pię.praeffraęzaj®) 
lat 85. nienaganne życie, aotycbczaso we 
zatrudnienie, odbyte studya, zn&:omoś(
ustaw administracyjnych f tie*, jśc w 
rachunkowości kasowej i mampulacyi 
kancelaryjnej, < raz dokładną znijomość 
obydwóch języków krajowych

Odnośne podania należy wnieść do 
Wydziału Rady powiatowej w Turcr 
w powyższym terminie. 2296 6- 3

Z W y d z ia łu  pow ia tow ego.
T n r k a  dma 5. Maja 1872.

Rzepak letni
*  i  2326 2 -2

Antoniego 'Jorna
kupca przy ulicy Krakowskiej 

w e  Ł w  u n i e .

fil
zaopafo zywszy swój przy placu Domin.kańshi.n p. f. 1 we i. uiowit znajdujący oi§

.przy ullcr Wronowskpu ir. 1 (przed domem ubogich ubok cytadeli)
sprzedaje w p r o s t  z  l o d o w n i ;

>rS

wiaaro po 
* W  półwiadia „ ■■} W *!*?***

fkazkę „ !'■
półfląszkę „ . . .

Za /.rózuą naszkę zwraca się .. 
półfiaszLę

z ł .  ■ »i. 7 5  c t . 
8 8  „  
3 0  „  
1 6  „  

8  „  
1 »

Dobra Olchowiec
o b o k  m i e l n i c y  w  o b w o d z i e  

t k o r t k o w s k i m ,  11

O le.jelw . d o  u s z u
wyrahimy przez aptekarza ClJ C h o p  w Ham
burgu , leozy głuchotę, jeżeli takowa nie jest 
od urodzenia i usuwa wszystkie z głuchoty po
łączono słaiośei. ?- Plakoniu po 1 złi. 2 5 ’ :t.
Jątrzony stemplem firmy."' ~ f  ' ”

We Lwowie u_> nabycia w aptert ZYG 
jfUJiTA BECKERA. i 1887 6—?

Przy wyiyłl ach pocztowych poniera się 
za opakowanie 20 c. »• ■ ■ ■

profesor na uniw ersytecie H razkint
uwiapam ia u in ie jszem , że uie odda
la ją c  się n igdy  z P rag i ordynuje co 
dziennie od 3 - - 5  godziny po połu 
dniu w sw oiem  m ieszkaniu, przy ulicy 
FerJynandow ej K r . 2 , naprzeciw  pa
ła cu  hr. S c h lu a . 22%  3—a

ESSENOJA
Z Salsapary l Colbert.

Jedeu z najdawniejszych 1 najskutecz
niejszych środków roślinnych, krew czyszczą
cych, w chorobach złego przymiotu (syfi- 
licznycli), zanieczyszczenia krwi. i wyrznUch 
na ciele. Metoda użycia w polskim języku

Dostać można w r-i ryżu w aptec i pana 
Colbert w pajażu Colbert, nr. 7. et 3. - 
Skład główny dla Królestwa Polski )go u pp 
Gallego i L. Spissa w Warszawie, we Lwowie 
u pana Piotra Mikolascha. w Ktrlo vie n pa 
na Tranczyńslifegr , w Brodach w aptece 
Kullaka. 1855 16—24

Zamówienia z prowincji uskuteczniają się natychmiast, potrącając przy wiadrze 
z ł r .  1. jako zwrot akcyzy. !

Przy flaszkach dolicza się do ceny — stosownie do ilości zamówionych flaizek 
pewną małą kwotę za opakowanie " — 2142 4—?
Reprezentacja B r o w a r iu ą k ^ d P  w.a KrasiczyńsKiego we Lw o w ie.

blisko 1500 morgów , pastwisk przeszło 130 
-rurgow, lasu przeszło 250 morgów, gorzelnię, 
propinację, 4 młyny, młocarnlę i budynki go 
spodarskie murowane — są z wolnej ręki do 
sprzedania. • ■- 2238 5—6
■ Bliższa wiadomość w k a u c e i a r j i  aa  

liO K a ta  , D r a  ’ llry sx k ię y y io .;ji_  J *  
wowio.

i .oto
w wyroby nojnoa.zego^onu, poleca, (takowe po cenach stałychTnniaikowauyeh. W-szczę 
golni wielkim- loboiióuurzymi^e rzezbicne Garnitury fotelikowy krzesełkową Gtomi 
azeslongi i balzaki obite i .lieobite; Bufety i kredenaa dębów 1 orzechVwe” tafci:i , 
jadalne i krzesy łka wyplatane gotyckie; kompletne * nader eleganckie urządzenia do sypialni

yjmuru i szklaune garnitury do mycia ; piękne Toalety

1974 8 8

) 1 8 7 2 . T^T a j  ś w i e ż s z e  1 8 7 2 ..  ---fT .- - uj j - - i - r. r

minera ne
ze zdrojf wisk 

K a j u w T f o  i  z a g r a n i c z n y  c l i
s p r o w a d z a  i p o l e c a

a p t e k a  2267 2— 3

Aleksandra Bohusza 
1872 . w  J a r o s ł a w i u .  1 8 7 2

J a n  G ó r s k i
handel towarów mieszanych

w e  L w o w i e ,
plac Ma.jacki, 1. 19 m. 

poleca:
K u f r y  damski.) » męzkie duże i ręczne do 

podróży, tutejszej krajowej roboty,
Zamówienia uj, takowe przyjmuje się na 

w s z e lk ie  rozmiary i formy -  do reparacyj 
i odświeżenia przjjmują się t.kie.

B u n d y  do podróży rożnej wielkości,
1*ł a s z c z ę  letnie ż ka( iszonan 1 «d prochu, 
K o c e  do kuracji wodnej, tudzież na konie 

i bryczki, . , .
K a p y  i Miski .etom na konie,
T L o łd r*  “ławuckie i inim wełniane, 
D f u a n i k i  i sukna na posadzki.
? a s y  d o  m a s z y n  i młocarń własnego 

iryrobn jakoteż i wiedeńskie z wszelkiemi 
przyrządami, . . . .

Kroje z "chtu petersbnrgsbego na puty do 
polowaria nieprzemakalne,

Rosolisy i Likiery, Wodę Kolodską i Lew?., 
dową z fabryii ł»ńcu ikiej , Świece Apollo, 
Laski żelazne obciągnięte skorą, Pa,:ki do 
oodróiy na płaszcze i piety i t d.

Wszelkie zamówienia w krajn i z zagranicy 
uskutecznia jak najspieszniej po c0nach_ątałych 
i umiarkowanych.

U l i r l i i D  1 skory s,ul owe kuPu3e za f f  C l l l v  gotówkę lub winian za
towaiy. 2324 2~ ?

W K n~a u s t
W ie n , Ł c o p u l d s t a d t

W  *tr*yklw an ie  
ftalen ą

letzy bez nolu w trzech dniach 
każdy wyciek rury moczowej, tak 

pow tający, jak i lozwinięty, 
a nawet zastarzały. 

Główny Skfad dla monarchii, 
iustrjacko- Węgierskiej u je.

Wilhelma Maagera
u  W i e d n i u ,

Backerscragse N. 12.
We Lwowie w apt. J .  P ie p e s a .  

Cena za flaszkę z przepisem 
[OT .o ożycia złr. 3 . 7 $ ,^  

1864 22-24

Leczenie elektryczne,
' Dr. med Z a lu ż n y ,  który od 18. lat trudni 

się leczeniem elektrycznym i zaLła i takowegoż 
w Wiedniu przez 12 lat utrzyi ./wał, mieszka 
obecnie we Lwowie, w rynku 1. 11 i ordynuje 
tak ailopatycznie jak eieLtrycznnia, jpodziennie 
od 10 12 i od 3 —4 godziny.

Leczenie elektryczne żadnych bólów nie spra
wia i uajskucelzniejszym jest środkiem  na oic.be 
nerwy i Osłabienie tak całego organiz.Ku ja
ko i jojedyńczt/eh organek, szczególnie żołą
dka i genitaliów, na błędnicęf bicie serca, 
ustmę, in itacje spinalne , :< aralize; na reu- 
„tatyrm i gośćcowe słabości, na ból głowy, 
ftMpenę i wszystkie bole nerwowe i kurczowe, 
na słaoości hemoroidalne i szkrofuliczne, na 
słaby słuch i głuchotę a osobliwie na słabe 

ty i ślej. oię eic. 2201 6 -6

i
j& urcze epileptyczne (padaczkę)

O . K i l l i s c l i 'leczy listownie lekarz specjalny dla chorób epileptycznych D r.
teraz w Hamburgu A. B C. Sta 28. 

Już setki zupełnie wyleczonych. 2282 1—? 1
Najdawniejszy i  z rzetelności zuąjiy 

H A N D E L

Płócien f bielicy stołowej
FttYDtiilYKA S C H W T H A

umywalnie z blatami z nararyjskiego marmuru  __________________
i Biórka, mniejsze j  większe; -wszelkie do urządzenia potrzebne przedmioty.

Uprócz tego utrzymuje na składzie

bardzo wielki zapas zwierciadeł
0CL najmniejszy cii dę;najvrj«jkszycn^ uli w ramach złotych jako też poKterowanych- również

nadzwyczajny dobór obió n& meble
IjJL Gobelina, Wenec3Tena, Creton. Twill. Ryps gjladti i deseiuow&nyj Heratar pra-

S ^dziwa .amerykańska we wszystkich kolorach i drelich.

D y w a n y  w ię k s z e  i  m n ie js z e ^
11 I l i s / I ‘  d o  c k f e n .  k u k s y  d o  f i r a n e k  i  s u k n o  i ^ ,  ( . o d ł o g i ,

i 1 w końcu -  ■ -- .
w y b ó r  M tb li ź e la z n y cn  i M e b li z d rzew a  g iętego

c e n a c h  fa b r y c z n y c h ,  z doliczen iem  m ałego  proce  Atu p row iz ji.
  1 Wszelkie zaipówieoia nskuteczmają .się jak najrychlej i najsumienniej.

t a n i c h

r.„

c e n a c h ,  n .
. od ztr. 3*/, do zlr.

r ” io ” ”
” ” » »

r 22 
” " Ż? n r .

• ” ” 51, a ”• r) n ** n «

16 
5 \
8

. .. fd

l l 1/*
25
30
45

150
125

90
20
20

40
35
55

p o l e c a  p o  b a i d z o
* l t  30 łokci Płótno gorBkie . . .
4/, 38 „ Płótno rumba mnie "
4/4 36 „  \jreas
*/, 30 n fió tn o  ruinbnrskie ■ • . . . .
*/i „  Weba holenderska ,, . , . .
•/, 54 „  Weba szwajcarska . • . . .
%  Wł „  Wrba irlandzka
ul t  tuzin ręczników . . . . . . . . . .
*/4 „  '  chustek do nosa ...................... .....
®f4 łok. szer. sztuka 19 łokci wied płótna

na prześcieradła ber szwu . - , . . . .
1 garnitur stołowej bielizny na 6 osób
1 1 9  f  *L. A W U n « n 1 0  V - * ♦ . •

jako też na 18 i 24 osób.
Serwety i serw etki deserow e, poficzoeliy prawdziwe  

T- saskie nicinne i baw ełniane, p ik a  i ryps biały .
Przody do koszul płócienne i sziriingowe od 50 c. do zł. 3.

Największy skład Perkali i  Szirtingów
bladych i kolorowych 

łokieć p o : 17, 20, 26, 30 i 33 (pentóę. 2236 2— 3

lleszcb o ch ro n y
, wełniane po zł. 2 75 ct., jedwaone złr. 5 40 ct

Rtf** Cenniki szczegółowe i pióbki rozseła się franco
'M  .t i .v  o t i s  0 1 , ' i l i i m i o i p n ^ w  “ nr  ■

H
S

w
*\sss
X
X
X
X
X
X
X

5
6

m&w
U. k. uprz. jedynie pewne i sk.UKUjące .  ' ^

Środki , do_ wytępienia szczurów i X
1 *-''ina Pus-ki blaszanej 1 złr. a u. 6 puszek 5 zlr 

J  iVj * a. w. 21 fi5 4 —16 W
hladzwjezaj skuiuująca ^

EslTiiujó do wytępienia pluskw v
r u mury przy mulewamu, przy malowaniu, trynkowaniu lub 
m/rfnoZ ś.c'an Pokojowych, dodaje się do farb malarskicn, ^  monno a przeto pomag. nietylko do zupełnegowapna lub gipsu, I

. 4 1 1 ~ J---- j/yuirtga lllBL J iłiu ł-upciiicgu
wyniszczenia plusk, ale niepozwala na późnięj zagnieździć sięblnwTm tlona -1__ _•___ 1 _t r* n ,takowym. Cena flaszeczki 1 miary 1 złr. a. w. 6 flaszeczek J  
5 złr. Jedna naszła wystarczy na średni pokój.

O s O h l i W O Ś Ć ,  radŷ alrhê ' skutkujący D r O S Z C k  d f t  l

wytępienia szwabów <tarak?nówi Cena 2

■ u

główny fkład w\Vi’ei’Jii pocztowem.

1 pakiet 80 ct 6114 1
.iajm. .ejsze zam< cienie załatwia iaic pnóąisana f)Sr-yta w resiji., Jakoteż po conacii wyżej oznaczony? i, za przesłani-m gotówki lnh za pollozeniem

pa' ietów 1 złr. 60 ct. 12 pakietów 3 zlr a.

B. fteiss,
K. u. k. p r iF a b r ik  rnemisrner Prapa. ate 

/ur radikalen I)ngeziefer-Vertil3ung in

Pest, .
lójeikrpnęngdssę Nr. ,9.

Deneral - Depot
bei Herm • -  -

W il l  M  a  A U  E l f
ift W : :nf Sfadt., Barke^strubse

ICk. 1 8 .

K ig in g s k ie i ,  B r t i c k e u a n e r  i B o c k i e t e r  j
1996 6— 6

Już od 70ciu laf „nany i używany 1 dobrym skutkiem na cierpieuia reumatyzmo we, 
nerwowe, ból głowy, ból zębów, nnbjja, kurcze żołądka — polczas epidmji na Cholerę i 
Choleryne i wszelkie dolegliwości br*ns»ne a «eciególnie dobry na rany, poparzenia i prze 
njroione członki. /  u a 20aa 5- 12

Flaszeczka oryginalnego BALSAMU TETORINIEGB) n.oszoujt ± •rr 50 ct. Przy 
odbiorze tuzina flaszek opuszcza się pewny, rabat. Dostać go można ifa prowincji prawie 
w każdej aptece, we Lwow e w aptekach pp. A . B e r l i n e m ,  Z . B n e k e m  i  P i o t r a  
I t ik o la n z a  -  w handlach pp. I v r O l ik o . ł s k ie g o . B o r n a ,  I t i i ł ia i ) a n a ,  B o 
g d a n o w ic z a ,  E l i r l i c h a ,  S e  j  w a r  z a  i wdowy K le in o w e j ,

Kąpiele mineralne 
•  w  f j n  i *  

w

i , ' ib tiię  
(  *V >l«O f lt‘l 
i ‘>fó u n io  

f iH ir ft  iłe.ł

irróżu ji W ( i M i ł o J  
11 I

l o i t o  ł t i u  i i  »  
i l a u b i o i u i i e

Miesbach gegeniiber dem 
Augarten.

Feuerspritzen aller Sorten, Gartensprit- 
zen, Gartenpumpbn. Hydrophore odei 
Wasaerzubnng.r, Zentrffagaipumpen', 

Bi.apumpen, Brunnenpumpen, Bier- nnd 
Weinj nmpen etc. ScbLiuche, Feuereimer 

yon H inf, Ledei oder Kautschnck, 
Feut rwehr-Ausrusiungen, 

Illuatrirte Katałoge gratis per Post.

M M  Za SLIIh MsTlKO
PP GRIMAULT etCv aptikarzyw PARYŻU

Wszelkie kapsułki, które w powłoce 
klejowatej zawierają balsam kopaiwy w 
stanie płynnyra, sprawiają odbijanie, 
mdłości i boleści żołądka, Jedynie K  a- 
p s u ł k i  z r o ś l i n y  M a t ; co pana 
G r i m a u l t  nie sprawiają żadnej z po
wyższych niedogodności, pu! ieważ zawie
rają kopaiwę w stanie stałym, a nie. 
płynnym w połączeniu z esencją Matico 
Powłoczka klejowata rozpuszcza się a 
two w trzewach, a nie w żołądku i dla 
tego to kapsułki te działają d z i e s i ę ć  
razy silniej jak wszelkie mne przeciw 
rzerzączkom nawet chronicznym i  i 
dawnionym.

Dostać można we Lwowie w składzie mat. 
aptecz. i w api. p. ?■ HUmlas, h i ws apt. pp. 
Berlineya i Eujkif! "W 1 Krakom1,-W i obydtya 
apt. ]p J. Trau-zyńakiegu i W. Redyka f 7 
Poznaniu w apt- Dra Mankiowicia. W Brcfd.aet 
w apt. pp. M. Knlak i Franzoa W Warszawie 
w składach mat. apt. pp. T. MrokoA^teega Ferę. 
Aug. Gallego i Lud. Spiessa. 1844 12—12

S IR O P  Z E L A Z I S T Y
w połączeniu 

s  wytworem u  itórek pon.zr.Acz i z 
Quarsia A"iara jak równi 4

Z IODANEM ŻELAZA 
f t  J . - ł .  LA B O ZI zp le lu n .

I/Sta d e t  Z fp n t-S l P a u l, 2, w P a r j I n .
Ze iz > w Itak. ie ciekłym najdog-,siniej 

przyswajać «ięc ije przez kaldy urganizpi; 
utycie jego w firn a a lie yde wyiUjria 
ni Ln eeuiebti uc iiAsiwu, a skufeetnićj 
działa jak przygotowane w pigułkach, lub 

cnkie>k,'cb. f ł j 3'4}^Jęfir y rJPu ifV 
tou .c «  z pon jdb lel.L ,; prit ,~-go- 
cączAowe z powodu gumna amara, rjx- 
puitcialnc z powodu 5..on k |ioir.arjd- 
.zuwych w akiad jego wchodzących. Jen 
li n.jlrpny środek wzmacniający dla 
słabych i wycieńczonych tcmperamenlów 
ajpewniejsze pomocnicze lekarstwo przy 

“ v,-*u jranu wieloryliiego, a to z powodu 
v ‘asooaci skórek, pomarańczowych tak 
powszechnie ocenionych we wszelkich 
słabościach lotąUka, w trudnem trawie- 
Diu i w braku apetytu.

Doa. mi l , w frantowie w akła- 
daefa mi teryalów aptecznych PP. 6 al- 
,,-g . i 1 lessa; w K ra k ow ie  w iptece 
P. TrauezyńiltTegSy w P ozn a n iu  w 
rpteee P. lok.ora Monkiewicza; we 
Iw łwu  A óp>*~ P. Piotra Mikolaich.

Zakład kąpielowy

mmm® mmmmm

■ P r e z e s
Kady Nadzorczej 'Lowarzystwa 

wzajemny eh ubezpieczeń
zawiadamia członków Towarzystwa, że już 
po ogłoszeniu porządku dziennego najbliż
szego Zgromadzenia Ogólnego, Prezes Rady 
Nadzorczej hi% Adam Potocki, ciężką zło
żony chorobą,-nadesłał na moje ręce rezy
gnacją ze stanowiska swojego.

Z tego więc powodu przedsięwzięty 
będzie na przyszłem Zgromadzeniu Ogólnem 
wybór Prezesa Rady Nadzorczej.

Kraków dnia 9. maja 1872.

o 20 
będą 

w .2247 3—3

połącztfłe 
minut 
tego i'ok.u_,

z dniem 12, maja-
Zaujnaien:a ua pomieszkamę przyjmuje i udzie.la wszelkich buższ/^h 

wyjaśnjgę go do kuracji najchętniej Przeiażony zakładu-
D r. u ied . U eorg H adinger.

.  j

. " ’■ Vice-Prez«s.

dawniej ' 1

u. M. BR4UN 
sprzedaje najw ięcej poszukiwane 

losy za spłatą ratami,
k' jrye celem urządza tow arzystw a grj ę Uczestnicy ■ powyższej 
gize odbiorą w posiadanie orygiualna losy, po spłaceniu przypadających 
rat naiesięrzuycti; jednak „juz s/ ciągu opłaty rat, grają na wszystkie 
b.sy. towarzystwa, gry. JljjiSH

S zczeg ó ln ie  za le ca m y  n astępu jące  k o m M n a c je :
l-iza grupa 2 0  losów tureckich na 20 ucz siników za oplaią 

* 4 miesięczną po złr. ro -»

(dept. allier) własność rząjiową 
Administracja w Paryżu , Boul, vard ułont 

uiartTB, 22. (Jodziań od 1. maja do J. wrze
śnia Kuncerta i muzyka w Casir' -  Muzyka 
w parku — (Jzyteli ia — Balon dla da* i — Sa- 
lan do gry, do konwersacji. Jo gry w b’ lard — 
Kolej żelazna prowadzi do Yichy.

W o d a  n atu raiu n  m iu e ra ln a  Vi(Tiy.
/rod ła ; jrrrtndĄ-Grćlle słaoości wątroby i 

aparatn żołr ow«go. Jfopit̂ l słabości i oładka. 
Hautenot ałbb.aei ^D^dki. i naczyń ̂ urYnu- 
wych. Celistin ’ slabom i pącbi rza i katnidńcze. 
(Dobrze oznaczyć nazwisko źródła )

któ-e

Jpąga. Prawnie wzorem i marką przeciw naśladowaniu zastrzeżony , '
ogóliaie uznany prawdziwy in iegu gón b f

ULOPEK ZIOŁOWY
porządzony z 24 najlepszych roślin alpejskich, podług przepisu lekarskiego dla 

cierpiących na piersi i płuca, na grypę, chrypkę, kaszel, ból szyi, dławienie 
piersi, zaflegtnienie, cięźk:8 oddechan e, jęgt zawsze świeży do nabycia": 
WE LYYOWIE w apteiłaoh pp. Zyg. Rnckera. A. Berlinera ł P. Mikolascha.

Również utrzym ują ta k o w y :
Uzeszwwie p. Schaiter.w Belsku p. J. A. Stani 5 apt.

„ BocA^i p. A. hasprzykiewijz 
„ Brodach p. Kościcki apt.
-, Brzeianach p. Żminkowski apt.
„ Dembicy p. F. Herzog.
,  Gorlicach p. W ale-v Rogawski 
„ Krakowie p. E. Stocknar apt.
„ Kpach p. Streya.
„  Myśli nicar.h  p .  >  Łowczyńaki.
„ Nowym Targu p. L. Kan—eński 
,  Przemyślu p. P. Gaidetachka i Syn.

Cena jednej flaszki l  złr. 26 cnt.

i b
Samborze p. Kriegseisen. 
Stanisławowie p. Tomanek. 
Stryju p. Sidorowicz apt.

r v # . Smeęrcu d. J. P e ł k a . f  r r A f l i  
„ Tarhopoldp, Bucheltk^,-lA*Avl7łiJA.

Tarnowie p, Sidorowicz apt. 
Tutce p. M. Platzek apt. 
ŚZadowicach p. ant. Ul 
Złoczowie p Tetesch.

mv apt.
In

Ci sami pp. depozytarjusze utrzymują:

Plasterki od nagniotków
dra Schm dta, c. L nadlekar-.a. Cena pndełka 23 cnt. w. a.

O r .  B ^ H I U  E K S T K A k T  A K K W O W  Y
do wzmocmenia nerwów i zasilenia ciała. Cena 70 cnt. w, a.

WODA OR-fEKTALN A
dr Waltera W Londynie dla cierpiących na reumatyzm. Cena flaszki 1 złr. 5 cnt. w. a

B A L g*A M R Ó Z A N Y 19,8 6-6
Sole Yichy lo kąpmlj aia psób, 

aiz tą w stanie udać się ao yichy.
- 1 - Y”ższe jpłos ukta znajdują się we Lwowie 

w sklłsKie iSS. aptecz. p. P «  M ik o la e e fm  
i u pp. S c l iu b n th a  M e u d r o c h o w ie z a .

(l^ntrinage de Ri-se) sporządzony podług prof. Cbaussier w 
skaleczeniom, ranom i wrzodom. Cena słoika 1

T ar/żn , przeciw zapaleniom, 
złr. ó ct. w. a.

i

Rozsyłka wód mineralnych ■ 
sitj rozpoczęła.

Zlecenia na '■ _ »  n  L  f . n r » v  B a n d u r , K iss in g sk ą  wodęgorz-ią
takowe, osobliwie na \  fi i p a s ty  la f  K l lh o c z j  zaiatwiają się
w handlach wód mineralnych jak najspieszniej, jakoteż przez kantor podpisany

Kg 1 Bayr. Mineraiwasseryersendung Kassir gen,

1

S t y r y j  s k i  s o k  z r o ś l i n  a l p e j  s k i ch
  ” Uli a cierpiących na piersi i płuca. Cena flaszki 87 cnt. w. a: ■ - !

Główny skład u „ J u l i u s B i l u e r ,  A p o i h e k e r  i n  C ł l o g n i t z  b e i  W iem .^ «|Carl

2ga grupa 2 0  pólłosów z r. 1 8 6 4  ną 20 uczesjjjłLkó i 75 opłają
miesięczną p0 złr. 4." -

3cia grupa 2 0  losów węgiersbieli na 20 uczestników 'za opłatą’ 
miesięczną po złr. 5. ' 7

4 ta grupa IO  póllosón * p. 1864  1 ; ńa; BjO uczestników za ó'pla-
Ia I I  j H  IŚO;s ) U węgierskie]) j tą miesięczną po złr. 5. ** 
5ta grupa 10 losów kredytow ych na 10 uczestników "»* opłatą 

miesięczną p> złr. 8.
Wszelkie z’eccn a z prowincji najpunktualniej "wykonaue zosłsrą 

i dią dogodności PP. uczestników gry przypadające raty ĵ a zaliczką' 
poezjów^ przesyłane być mogą, w którym wypadku recepis pocztowy 
za pokwitowanie uważanym będzie.

K a n t o r  t e n  k u p u j e  p o  k u r s i e  d z i<  n u :  m
płatne w dniu,

1. maja to, i\ Kiijtouy od

a k c y j  i  j M i g a c y j  p i e r w s z e M s t w n
l e i  L w B w sfco -C zem iG w isck ie j

i  k o l e i  p o ł u d n i o w e j  ( L o m b a r d ^
o.-az p rzy jm u je  w szystkie

| ^  d n i u  1 . m a j a  b .  r .  p ł a t n e  k u p y n y  j a k o  g o t o w  k ę .

Również kupuje i sprzedaje w s z y s t k i e  papiery pań' 
stwowe, kolejowe itp. jakoteż losy i monety pod naj korzystniej
sze mi Yvarunkami. - 22 -41—f

j ę e s t i t u t i o n s - F l u i d
zu haben n u r  bei mir s e lb .it  oder bei G. Ulłrich Wien, iudenpla+jc 9

E r  c i  3: */i fl- 20: %  Kiste fl. 10 V -  U Ęiste fl. 5 1/*.
8 lim A tl Thip,l*ftr7ł ^rfinder des Reatitations-Fluid nad Grunder der Fluid-Boilraethode,b i m o n ,  i n i e i t i r z i ,  W ien n  B e zJrk  Sohiffamts?a8se 14 2106 g — !3

W yd aw ca  i  w łaściciel Jan  D obrzański. Ondaktor odpowiBMlzialny Platon Kostecki. Z drukarni „Gazety Narodowej" pod zarządem A. Skerla.


